
W niedzielę na lodowisku warszawskim 
odbył się pierwszy trening 

hokeistów ZSRR
W dzisiejszym numerze przed
stawiamy Czytelnikom naszych 
gości — radzieckich hokeistów 
w karykaturze Edwarda Ała- 
szewskiego. Poniżej senior ze
społu sławny bramkarz mi
strzowskiej drużyny Mkrtyczan 
oraz dwaj najmłodsi członkowie 
zespołu Priaźnikow i Baulin. । 
Pozostałych hokeistów znajdzie- i 

cie na str. 2 i 3 j

..Proszę o przekazanie za pośrednictwem . Przeglądu Spor
towego” w imieniu młodzieżowej drużyny hokejowej Związ
ku Radzieckiego najserdeczniejszych braterskich pozdrowień 
dla sportuwcow poisklrh.

Cieszymy się s/rzer/e z poznania Waszej wspanialej stoli
cy — Warszawy, w której odbędą się wspólne treningi 1 to
warzyskie spotkania.

Wszystko to przyczyni się do obopólnej wymiany doświad
czeń i podniesienia poziomu sportowego, a przede wszystkim 
do umocnienia w iecznej, nie \ zruszanej przyjuźni między na
szymi narodami”.

GRIGORIJ MKRTYCZAN
zasłużony mistrz sportu, repre
zentacyjny bramkarz ZSRR, 

CDSA Moskwa, 37 lat

WIKTOR PRIAZNIKOW 
napastnik. Chemik (Dom Kul

tury) Elektrostai, 20 lat

JURIJ BAULIN 
napastnik, CDSA Moskwa, 

20 lat

P R Z E O I A, D

SPORTOWY
ORGAN GŁÓWNEGO KOMITETU KULTURY FIZYCZNEJ I CENTRALNEJ RADY ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH

Rok X Nr 82 (958)

1 ‘

5 października 
oracie T rwani
j tROCZYSTE otwarci* sztu- 
L1 cznego lodowiska w War
szawie, na którym czołowi 
hokeiści ZSRR I Polski prze
prowadzają Już wspólne tre
ningi. nastąpi we wtorek S 

i października.
Obecnie trwają intensywne 

prace wykończeń owe trybu
ny, szatni oraz pomieszczeń 
pomocniczych. Część trybun, 
które wybudowano w br., po
mieści ponad 6 tys. widzów 
(na miejscach siedzących). 
Natomiast całkowite zakoń
czenie budowy trybun, prze
widziane na rok 1955 zapew
ni około 12 tys. miejsc sie
dzących.

Atak na bramkę Mkrtyczana podczas treningu hokeistów ZSRR na Torwarze
Foto E. Franckowtak

Osi tamp Brtrm na ,jGrsta!u“ 
do wżyły radzieckich mistrzów krążka 

mmęł© sześć lot
RYŁO to chyba ze 6 lat temu. 
" Któregoś zimowego wieczo

ru, jak zwjrkle, na widowni 
śląskiego lodowiska zebrała się 
grupka entuzjastów hokeja. 
Tych kilkudziesięciu zapaleń
ców czekała jednak tego dnia 
nielada niespodzianka. Począt
kowo nie wierzyli wprost włas
nym oczom. Z zachwytem śle
dzili lodową taflę na której 
uwijało się za krążkiem kilku

zawodników, spośród których 
szczególnie jeden budził podziw 
swym mistrzostwem.

Na lodzie trzymał się tak. 
jakby urodził się już na łyż
wach. A z kijem i krążkiem też 
chyba zawarł jakąś tajemniczą 
umowę; inimo olbrzymiej szyb
kości kij był posłuszny każde
mu drgnięciu jego ręki, a krą
żek trzymał się przy kiju jak 
zaczarowany. A strzał na bram

kę I... Tak celnych, a przy tym 
tak piekielnie silnych bomb nie 
widziano jeszcze na tym lodo
wisku...

MISTRZ NAD MISTRZE
Grupka kibiców zapomniała 

o mrozie, bez ruchu śledząc ho
kejowego wirtuoza. Tym bar
dziej. kiedy rozeszła się wieść, 
że mistrzem tym jest słynny 
Bobrow, atutowy napastnik ra-

Warszawa, poniedziałek 4 października 1954 r.

Unia
defronizuje
Włókniarza Łódź
a Sial

Włókniarza Kraków
Zmiana 
przodowników 
w tabelach ligowych
Gwardia W-wa —

Ogniwo Kraków 2:1 (1:0) 
Kolejarz Poznali —

Budowlani Chorzów 0:0 
Górnik Radlin —

Ogniwo Bytom 2:1 (2:0) 
Unia Chorzów —

Włókniarz Łódź 2:0 (1:0) 
Gwardia Kraków —

Gwardia Bydgoszcz 0:3 (0:2)

1. Unia Chorzów 18: 8 18:12
2. Gwardia W-wa 17:11 17:17
3. Włókniarz Łódź 16:12 23:14
4. Ogniwo Bytom 15:11 25:13
5. Kolejarz Pozn. 15:13 10: 8
6. Bud Chorzów 13:13 19:23
7. Gwardia Kr. 11:13 11:12
8. Gwardia Bydg. 11:17 11:13
9. Górnik Radlin 11:17 14:21

10. CWKS W-wa 10:16 12:20
11. Ogniwo Kraków 9:15 13:20
Ogniwo Tarnów —

Górnik Zabrze 1:0 (1:0)
Włókniarz Kraków —

Stal Sosnowiec 0:3 (0:3)
Górnik Bytom —

Kolejarz W-wa 2:1 (2:0)
Górnik Wałbrzych —

Ogniwo Wrocław 4:0 (2(0)
Gwardia Kielce — ----- - -

Budowlani Opole 0:1 (0:1)

1. Górnik Bytom 20: 8 21:11 
2. Włókniarz Kr. 19: 9 27:13 
3. Stal Sosnowiec 18: 8 19: 9 
4. Budowlani Gd. 17: 9 16: 9 
5. Górnik Wałbrz. 14:14 29:19 
6. Górnik Zabrze 13:13 16:12 
7. Budowl. Opole 11:17 17:21 
8. Ogniwo Tarnów 11:17 24:31
9. Gwardia Kielce 10:16 18:27 

10. Ogniwo Wrocław 9:19 10:30 
11. Kolejarz W-wk 8:20 15:30

Cena 50 gr

w lidzebokserskiei

CWKS znokautował
pięściarzy Włókniarza Łódź

W Gdańsku Kolejarz wygrał
.9świętą wojnęw z Gwardią

Leszek Drogosz szybko wraca do mistrzowskiej formy. W Sofii byliśmy świadkami „przeło
mu" w walce z Mullerem, której fragment widzimy na zdjęciu. Potwierdzenie tego znaleźliśmy 

podczas niedzielnej walki mistrza Europyz Guzińskim r

'■<W'XIBpZIBLĘ'’>OŹeg^ne^0Śtaty--’Rn>tlmhia^dfh^
V¥ Większość pięściarzy wykazała niedostateczne przygotowanie do sezonu, co odbiło się 

na przebiegu walk. Szczególnie słabo zaprezentowała się drużyna łódzkiego Włókniarza, która 
została domownic znokautowana przez osłabiony brakiem kilku czołowych pięściarzy zespól 
CWKS. (Wynik meczu 2:18). W praeclwieństwle do włókniarzy dobrze wystartował Kolejarz 
Gdańsk, którego młoda drużyna, będzie groźnym rywalem dla wszystkich pretendentów do 
tytułu mistrzowskiego.-Świadczy o tym piękne zwycięstwo drużyny Chychly nad bardzo groź
ną Gwardią Gdańsk 12:8. Oczekujemy, Iż następne spotkania stać będą na lepszym poziomie. 
Wskazują na to obserwacje poczynione podczas II Spartakiady .kiedy to stwierdzony został 
wyrównany wysoki poziom szerokiej kadry pięściarzy.

Hokeiści radzieccy wyjeżdżają na taflę sztucznego lodowiska w Warszawie Foto E. Franckowlak

Kopczyński pierwszy w „Critenum Asów'8
BYDGOSZCZ 3.10 (tel. wł.). W 

Bydgoszczy odhyh się w obecnoś
ci około jC tysięcy widzów zawody 
żużlowe pod nazwą ..Criteriunwa- 
sów”, połączone z IV eliminacją do 
Indywidualnych mistrzostw Polski, 

wyznaczonych do zawodów 
jeźdźców, na starcie zabrakło 
Krzesińsktego (Unia). Kacperaka 
i‘»ł.) 1 Kapały (Kol.) których za 
*5oda sędziego zastąpili: Bla|da I 
Kowalski (Gw.) oraz Krakowiak 
(Ogn.).

W „Crlterium" pierwsze miejsce 
za)ąl Kupczyńskl (Sp.) — 10 pht. 
przed Polukardem (Sp.). Ranlszew- 
s«im (Gw) i Sucheckim (Bud) po 9 
pkt. oraz Nazimkiem (Gw) - 8 
Pkt, Krakowiakiem (Onn.) I Olel- 
niczaklem (Unia) — po 7 pm 1

Najlepszy czas dnia ' rekord 
wru ustanowił Polukard 1,27,8 po

prawiając stary rekord należący 
do Kulczyńskiego o 0,4. Startują
cy razem z nim Kupczyńskl po
jechał bardzo dobrze, uzyskując 
1,20.0.

Po czterech eliminacjach w In
dywidualnych mistrzostwach Pol
ski prowadzi Suchecki — 28 pkt. 
przed Kopczyńskim — 27 pkt, 
Krzesińskim I Nazimkiem — po 
2S pkt., Ranlszewsklm, Połukardem 
I Olejniczakiem — po 23 pkt. oraz 
Szwendrowsklm — 17 pkt.

Wyniki poszczególnych wyści
gów:

l Kupczyński — 1.29.2 przed 
Olelnlczaklem — 1.29,8-

tt.Polukard — 1.27.8 przed
Kiipczyńsklm 1.28.0;

III. Ranlszewskl — 1.28.4 przed 
Sucheckim — 1.29,2;

TV. Nazlmek — 1.30,7 przed 
Olejniczakiem — 1,32.4:

V. Raniszewski — 1,30.0 przed 
Olejniczakiem — 1.33,4:

VI. Kupczyński — 1_.27,9 przed 
Krakowiakiem r- 1.31.5:

VII. Suchecki — 1,31,5 przed
Krakowiakiem — 1,35.6:

VIII. Polukard — 1,28,5 przed 
Nazimkiem — 1,31,6;

IX. Kaznowskl — 1.32,5 przed 
Krakowiakiem — 1,33,0;

X. Suchecki — 1,29,9 przed 
Kaznowsklm — 1.40,2:

XI. Nazlmek — 1.28,9 przed 
Kopczyńskim w tym samym cza
sie:

XII. Ranlszewskl — I.ul.O przed 
Frachtem — 1,33.4:

XIII. Polukard — 1,30,9 prze< 
Blajdą — 1,33,7.

dzieckiej reprezentacji.
To był niezapomniany wie

czór dla śląskich kibiców ho
kejowych. Bobrow przejazdem 
tylko bawił na Śląsku, naza
jutrz grupka widzów dzieliła 
się już tylko wspomnieniami...

Był to pierwszy, w dodatiku 
nieoficjalny 1 krótki kontakt 
radzieckiego hokeja z polskimi 
lodowiskami. I świadków też 
nie miał on wielu, chyba mniej 
niż stu...

Po sześciu latach do naszego 
kraju znów zawitali przedstawi
ciele radzieckiego hokeja. Tym 
razem jednak już oficjalnie, 
całym zespołem, no i zobaczyć 
ich będzie mogło nie stu ale 
dziesiątki tysiący kibiców.

Drogich gości, przedstawicieli 
kraju. który zasłynął j.-nko oj
czyzna talentów hokejowych i 
którego reprezentacja udowod
niła to najlepiej swymi wyni
kami w Sztokholmie, Warszawa 
powitała z całego serca.

SAMA MŁODZIEŻ

Radzieccy hokeiści przybyli 
w piątek jako pierwsi goście 
sportowi, których podejmować 
będziemy w Miesiącu Pogłębie
nia Przyjaźni Polsko-Radziec
kiej. Witali icb serdecznie spor
towcy. przedstawiciele TPPR 
oraz władz sportowych z wice
przewodniczącym GKKF Proc- 
kiem na czele.

W skład 23 osobowej delega
cji radzieckich hokeistów wcho
dzi 19 zawodników. W zespole 
tym brak wprawdzie Bobrowa, 
brak również większości repre
zentantów, którzy zdobyli mi
strzostwo świata po zwydęr 
stwie nad pogromcą wszystkich 
drużyn europejskich — Kanadą 
1 którzy trenuj^ obecnie na 
sztucznym lodowisku w Berli
nie — ale wiemy przecież rów
nież jaką wartość reprezentuje 
druga czy nawet trzecia repre
zentacja ZSRR. Przekonali się 
o tym najlepiej na własnej 
skórze nasi reprezentanci...

Dokończenie na str. I

W OBYDWU ligach piłkarskich 
po niedzielnych spotkaniach 

na pozycjach przodowników tabel 
nastąpiły zmiany. W ekstraklasie 
na czoło wyszedł znów mistrz Pol
ski — Unia. Chorzowlanle zrewan
żowali się łódzkim włókniarzom za 
porażkę poniesioną wiosną, wygry
wając tym razem 2:0, a zarazem 
odebrali Im prowadzenie w tabeli.

Unia na skutek porażek Jel naj
większych rywali odsunęła się od 
nich w zdecydowany sposób 1 na 
ewentualną zmianę przodownika I 
ligi trzeba będzie teraz długo po
czekać.

Jak się Jednak wydaje, zespól 
chorzowski, który osiągnął dość 
równą formę, ma największe szan
se na utrzymanie do końca roz
grywek pierwszego miejsca. Oczy
wiste fakt ten wzbudza największą 
radość na Śląsku, gdzie panowało 
już przekonanie. Iż trzeba się bę
dzie w tym roku pożegnać z myślą 
o pierwszym miejscu Un1l.

W II lidze Włókniarz Kraków u- 
glął się na własnym boisku przed 
znajdującą się w bardzo dobrej 
formie sosnowiecką Stalą, która 
zdecydowanie puka do bram pierw
szej ligi. Porażka ludwlnowsklej 
drużyny przy równoczesnym zwy
cięstwie Górnika Bytom nad Kole
jarzem Warszawa «powodowała, te 
także w tej klasie na czele tabeli 
znalazł się śląski zespół.

O Ile w pierwszej lidze sytuacja 
uległa pewnemu wyjaśnieniu, o ty
le w 11 lidze do awansu pretendują 
nadal cztery zespoły — Górnik 
Bytom, Włókniarz Kraków. Stal So
snowiec I Budowlani Gdańsk.

Nie uległa natomiast wylaśnlenlu 
sytuacja na końcach obydwu tabel. 
Liczba kandydatów, na spadek 
wzrosła po ostatniej niedzieli. I tu- 
tai zapowiada się niesłychanie o- 
stra walka. Świadczą o tym choć
by zwycięstwa Gwardii Bydgoszcz 
nad jej krakowską Imienniczka w 
Krakowie i porażka Ogniwa Bytom 
w Radlinie.

GDAŃSK 3.10 (tel. wł.) Gwardia 
(Gdańsk) — Kolejarz (Gdańsk) 8:12. 
Wyniki — (na pleiwszym miejscu 
zawodnicy Kolejarza): Biały prze
brał z Justką, Wielgosz zwyciężył 
Młyńskiego, Soczewlńskl wygrał z 
Fllslkowsklm. Milewski pokonał 
Dampca II. Sebastiański przegrał 
z Antklewlczem, Bańkowski zwy 
ciężył w 2 r. przez dyskwallflka 
cję Zielińskiego. Poteks II prze 
grał z Krawczykiem, Poleks 1 zdo
był punkty w.o. z powodu braku 
przeciwnika, Szczypiński przegrał 
w 2 r. przez t.k.o. z Korolewiczem, 
Szymański pokonał Michalaka. 
W ringu sędziował Snowackl (Gd), 
na punkty: Pasturczak I Krasuckl 
(W wa) oraz Pilarowskl (Bydg). 
Widzów ok. 3 tys.

Derby bokserskie Wybrzeża 
zbiegły się z inauguracją rozgry
wek I ligi w Gdańsku. Zażarta ry
walizacja dwóch czołowych drużyn 
okręgu gdańskiego przyniosła po 
czterech latach zwycięstw Gwardii 
pierwszą wygraną Kolejarza.

Zwycięstwo Kolejarza było za
służone. Wystawił on zespół bar
dziej wyrównany, w którym Jedy
nie waga półciężka (Szczypiński) 
odbiegała poziomem od reszty. 
Zestawienie par było w tym spot 
kaniu tego rodzaju, że każda ze 
stron zdobywała punkty przez 
swych faworytów. Z tych więc 
względów nie doszło do specjalnie 
atrakcyjnych pojedynków, chociaż 
przebieg poszczególnych spotkań 
był bardzo zacięty. Na porażkę 
Gwardii wpłynął niewątpliwie brak 
w wadze piórkowej zdyskwalifiko
wanego mistrza Europy, Stefaniu
ka.

ZASŁUŻONE ZWYCIĘSTWO 
KOLEJARZY

W' muszej Justka zdaje się być 
w lepszej formie niż w ubiegłym 
sezonie, podobnie Jak f młody Bia
ły. który fizycznie znacznie o- 
krzepł.

Dobrą walkę stoczyli przedstawi 
ciele walki koguciej. Początkowo 
bardziej precyzyjny był junior

Młyński: trafiał on celniej I stale 
wyprzedza! niedużo starszego od 
siebie rywala, ale starczyło mu sił 
tylko na półtorej rundy.

Z dużym zainteresowaniem wi
downia oczekiwała występu Soczo- 
wińskiego. W pierwszymi starciu 
był on naprawdę znakomity; za 
demonstrował bogaty repertuar 
ciosów, ale zmęczenie turniejem 
sofijskim udzieliło mu się pod ko 
nieć walki.

Milewski rozpoczął walkę z 
Dampcem w takim tempie, jakby 
chciał Już w pierwszej rundzie 
zmieść przeciwnika z ringu ale 
to mu się nie udało. Młody gwar
dzista starał się utrzymać prze 
ciwnika na dystans 1 walkę prze 
grał tylko na punkty.

EMOCJONUJĄCA WALKA
SEBASTIAŃSKI — ANTKIEWICZ

Najwięcej emocji dostarczył po 
jedynek Antkiewicza z Sebastlań 
sklm. W 1 r. bokser Kolejarza wy 
łapuje na rękawice wiele ciosów 
przeciwnika, a sam punktuje lewą. 
Antklewicz dopiero od drugiej 
rundy wzmaga, ataki. Spycha on 
swego rywala do defensywy, sil 
nie bije sierpami na korpus I 
wypuszcza kilka błyskawicznych 
serti, które robią silne wrażenie 
na przeciwniku. Mimo ambitnej 
postawy odpornego na ciosy bok 
sera Kolejarza, na finiszu wyraź 
nie przeważa Antklewicz.

Pilnie obserwowaliśmy pojedy 
nek Krawczyka z młodszym Po 
teksem, chcąc porównać Jego ak 
tualną formę z formą zademón 
strowaną na Spartakiadzie. Wpraw 
dzie gwardzista walczył lepiej niż 
na Spartakiadzie, ale jeszcze nie 
reprezentuje tej klasy co rok lub 
dwn lata temu. Krawczyk po wy 
granej zdecydowanie pierwszej 
rundzie, zwolnił tempo, by zdo 
być się znów na dobry finisz. Po 
leks po zalnkasowanht silnej serii 
Jost liczony, a końcowy gong za
stoje go zamroczonego,

A. S.

Na trasie motocrosiu w Moskwie. Na drugiej pozycji jedzie Bzarle (Polska)
roto CAF

WARSZAWA, 3.10 . CWKS War
szawa — Włókniarz Łódź 18:2.,
Wyniki walk (na l miejscu pięścia
rze CWKS-u): w muszej Anielak 
(Wl) zdobył punkty walkowerem 
z powodu niedopuszczenia przez 
lekarza do walki Kaszuby, w ko
guciej Piński pokonał Karglera, w 
piórkowej Izydorczyk zwyciężył 
Skąpca, w lekkiej Kaczmarek wy
punktował Szalińskiego, w lekko- 
półśredniej Walczak wygrał z 
Kawczyńskim, w półśredniej Dro
gosz pokonał Guzińskiego, w lek- 
kośredniej Czajęcki zwyciężył Cy
rana, w średniej Dampcowi sekun
dant poddał w II r. Waszczuka, w 
półciężkiej i ciężkiej Czapliński o- 
raz Gosciański (obaj CWKS) zdo
byli punkty walkowerem z powo
du braku przeciwników. Sędzio
wali: w ringu Kowalski, na punk
ty — Urbański, Leżohubski I Lan- 
aau. Widzów ok. 1000.

Wczesna pora rozgrywanego me
czu (godz 10 rano) sprawiła, że 
w hall Gwardii zebrała się bardzo 
skromna liczba widzów Ci. którzy 
przybyli oglądali tylko 7 pojedyn
ków. wygranych zdecyc/ówanle 
przez pięściarzy wojskowych. U- 
ważamy, że 3 walkowery na Jed
nym meczu to stanowczo za dużo. 
Wojskowi mirno, że wystąpili w 
swym nie najlepszym składzie 
(brak N’edźwleckiego 1 Kruży), to 
jednak bez większego wysiłku upo
rali się z benlamlnkiem 1 ligi łódz
kim Włókniarzem, przewyższając 
gości przede wszystkim zaawan
sowaniem technicznym.

Najlepszą walkę dnia stoczył w 
wadzę nółśrednlej zwycięzca soflj- 
sklego turnieju — Leszek Drogosz 
(CWKS), który pokonał wysoko na 
punkty Guzińskiego. Drogosz po
twierdził. że jest obecnie na do
brej drodze do osiągnięcia szczy
towej formy. Na pełne słowa uzna
nia zasłużył również przeciwnik 
Drogosza — Guzlńskl, który nie 
speszy się sławą przeciwnika I 
walczył do końca bardzo ambitnie.

Zacięty pojedynek rozegrali w 
wadze koguciej Piński (CWKS) 1 
Karąler. Walka ukogutów*’ bvła 
bardzo żywa 1 obfitowała’ w ostra 
wymianę ciosów. W II r. Kargler 
zalnkasował wiele groźnych cio
sów Pińskiego. Był nawet mo
ment. kiedy zdawało się. źe Kar- 
gier pójdzie na deski. Piński po 
wygraniu w dobrym stylu dwóch 
rund nie wytrzymuje w ostatnim 
starciu kondycyjnie, oddając Ini
cjatywę w ręce łodzianina. Kargler 
mimo Imponującej końcówki nie 
był Juz w stanie odrobić straco
nych punktów l zasłużenie-'prze
grał walkę stosunkiem . głosów 2 
do remisu. .

W wadze Iekkośrednle| rozcza
rował nas Czajęcki (CWKS), który 
stoczył słabą walkę z prymityw
nym. Cyranem. Czajęcki- przewyż
szający. łodzianina wzrostem co 
najmniej o dwie gtowy I zasięgiem 
ramion, nie umiał niestety wyko- 
rzystać tych walorów. : .

• Uw)
WYNIKI I TABELA

CWKS. W-wa — Włókniarz 
Łódź 18:2.

Kolejarz Szczecin — Gwardia 
lV-wa 11:9. ■ '

Gwardia'Gdańsk — Kolejarz 
Bdańsk 8:12.

Gwardia Kraków — Ogniwo 
Sielsko 14:6.

1..CWKS 2:0 18:2
2.. Gwardia Kraków 2:0 14: 6
3. Kol. Gdańsk . 2:0 12: 8
,4. Kol. Szczecin ' 2:0 li: 9
5, Gwardia W-wa , 2:2 21:19 
6. Gwardia Gdańsk 1:3 18:22 
7. Ogniwo Bielsko 1:3 16:24
8. Włókniarz Łódź 0:4 10:30
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Przedstawiamy naszych gości hokeistów

WŁODZIMIERZ NOWOZIŁOWMICHAŁ RYŻÓW
Dom

BORYS SIEDOW 
obrońca. Skrzydła Sowietów 

Moskwa, 24 lata
MIKOŁAJ SOŁOGUBOW 

napastnik, CDSA Moskwa, 30 lat
EUGENIUSZ WOLKOW i MIKOŁAJ KARPOW

napastnik, Lenlngradzkl Dom obrońca, Leningradzie!
Oficera, 22 lata Oficera, 24 lata

obrońca, CDSA Moskwa, 22 lata ! napastnik, CDSA Moskwa, 
24 lata

ANATOLU JEGOROW 
stnik, Dynamo Moskwa, 

24 lata

BIELAJ BEKIASZEW napastnik, Lenlngradzkl Dom Oficera, 25 lat

Nowi
mistrzowie
sportu

Przewodniczący Głównego Ko
mitetu Kultury Fizycznej WL 
Reczek nadał tytuły Mistrza 
Sportu następującym zawodni
kom:

szermierka — Wojciech Rydz 
(Stal), Leszek Suski (Budowla
ni);

strzelectwo — Jadwiga Gier- 
lowska - Jakubowicz (Spójnia);

żeglarstwo — Juliusz Sieradz
ki (LPZ);

szybownictwo — Jerzy Popiel 
(LPŻ), Edward Makula (LPŻ), 
Aleksander Pawlikiewicz (LPŻ), 
Marian Gorzelak (LPŻ);

spadochroniarstwo — Walde
mar Bolotowicz (LPŻ).

Wysokie 
odznaczenia 
dla czołowych 
sprtowcśw
p RZEWODNICZĄCY Glów- 

nego Komitetu Kultury Fi
zycznej Włodzimierz Reczek na
dal czołowym sportowcom Pol
ski medale „Za Wybitne Osiąg
nięcia Sportowe".

Zloty medal otrzj-mał rekor
dzista i mistrz Europy lekkoa
tleta Janusz Sidło. Zawodnik 
ten w sierpniu br. odznacz.o- I 
ny medalem srebrnym, jest 
pierwszym sportowcem, które
mu nadano złoty medal „Za i 
Wybitne Osiągnięcia Sportowe". '

Medalami srebrnymi odzna- ! 
czen! zostali wicemistrzowie j 
Europy: lekkoatleta Zbigniew 
Iwański i wioślarz Teodor Ko-

Kio zwycięży
U2 normytylko tydzień dzieli nas od r 2 punkty, za osiągnięcie 
chwili rozpoczęcia tegorocz- SPO II stopnia z wyróżnieniem — 

nych Marszów Jesiennych szła-1 3 pkt.
J
kaml zwycięstw Armii Radzlec- । Dodatl«>wo we współzawod- 
klej I I Armii Wojska Polskleęo. | n)(;tw|a woJew6dlkim । między. 
Tysiące dziewcząt I chłopców „ zrzeszeniowym będzle wzlęta pod 
wyjdą 10 października na trasy I uwaqę i|oW startu)acych zespo. 

łów w stosunku do możliwości I 
do zaplanowanej Ilości.

Przypominamy zasady współ-

Marszów, by wziąć udział w tej 
pięknej Imprezie sportowej. ;

Każda startująca drużyna, każ
dy patrol będzie w tych Mar- | 
szach punktowany do współza
wodnictwa między zrzeszeniami ; 
sportowymi oraz współzawodnl- ; 
ctwa między poszczególnymi wo- I 
Jewództwaml, Punktacja współza
wodnictwa Jest tak pomyślana, by

zewodnictwa dlatego, ponieważ 
uważamy, żo bez współzawod-

cerka.
Medale brązowe otrzymali |

lekkoatleci Tadeusz Rut, Bar- j 
hara Lcrczak i Bożena Pestka ' 
oraz łuczniczki Maria Cugów- ' 
sita, Janina Spychajowa, Marla 
Kondracka i Emilia Dynówna.
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i B ip&trz&by pionierów

Równie dzielnie jak przy młockarni
rs OCHODZl południe. Na podwó- 

rzu Wietewsklego PGR ruch co
się zowie. Niedaleko huczy młoc
karnia, pod śplchrz podjeżdżają 
wozy po zboże do odstawy, do sto-_ 7TVCTATV1 , i wozy po zboże do--------- - ------------

ZIESIĄTKI tysiący mio* doły zważą siano.
A* dzieży w całrm kraju roz- Prz7 młockarni uwijają się 
noezetv 1 nażdziernika nnwv rok =b,oPcX 1 dziewczęta w roboczych i/i 1 P^zuzierniha nouj roą kombinezonach — warszawscy pio-
szkolny na wyższych uczelniach.
Wraz z nimi rok akademicki roz
poczęli studenci Akademii Wy
chowania Fizycznego im. Karo
la Świerczewskiego w” Warsza
wie.

młockarni uwijają Się

nierzy, którzy 10 dni temu przy
byli do zespołu. Mimo zimna twa-
rze zaczerwienione od wysiłku, nie 
Jednemu pot srebrzy się na czole. 
Robota Idzie Jednak sprawnie, choć 
bolą nie przyzwyczajone jeszcze 

| do tego rodzaju pracy ręce I w 
i duchu każdy z przyjemnością my- 

Ogółem w roku szkolnym । śli o przerwie; toteż dzwonek na 
1654/55 w AWF kształcić się bę- I sto-
dzie 800 studentów i studentek ! łówkl. Czyżby apetyt był powodem 
z czego na pierwszy semestr zo- ’ takiego pośpiechu? Obiad rzeczy- 
daln nrvvipfvrh mlndvrh : w'śde M zjedzony w rekordo-stało przjjętycn 3.i() młoa>cn vvym tempie, ale powód tego tem- 
Sportowcow, w większości po- pa okazał się zupełnie inny. W pół 
chodzenia robotniczo-chłopskie- i godziny po dzwonku żadnego Już 
_ _ _ . _ i prawie z pionierów me można za-go. Po reorganizacji systemu ; 5tać we dworze, w którym mieści
nauczania słuchacze AWF stu
diować będą od br. 4 lata a nie 
jak dotychczas trzy. Po skoń
czeniu studiów otrzymują oni 
tytuł magistra i trenera II kla
sy.

Młodzież jednej z najpiękniej
szych uczelni wychowania fi
zycznego w Europie ma do dys-
pozycji najnowocześniejszy
sprzęt sportowy, dogodne wa
runki lokalowe i wszelkie pomo
ce naukowe. W tym roku wypo
sażenie uczelni wzbogaciło się o

I stać we dworze, w którym mieści 
i się PGR, natomiast całą grupę spo- 
: tykamy w parku przy boisku siat
kówki.

Gwar tam panuje nie zmniejszy 
niż przy młockarni — jedni grają, 
drudzy dyskutują.

— Tak — peroruje Henryk Oleś 
— nasza trójka — Wacek Włodar
czyk, Władysław Rawek I Ja grali
śmy w Spójni przy naszym zakła
dzie — Warszawskiej Wytwórn' 
Sprzętu Sportowego, Kostrzewskl 
Jest z Ogniwa przy Banku Narodo- 

; wym. Bogumił Wlelechowski z 
PWPW. Ci powinni stanowić trzon 
drużyny.

spisują się na boisku
pionierów od sportu. — Tutaj na 
głuchej wsi. gdzie gazety przycho
dzą przeciętnie dwa razy w tygod
niu, sport Jest naszą główną i ulu
bioną rozrywką. Wszyscy iako 
członkowie kół sportowych i kibice 
zapoznaliśmy się z nim dobrze w 
Warszawie i teraz już bez sportu 
ani rusz. Zdążyliśmy po przyjeż- 
dzie do Wielewa wziąć uaział w 
spartakiadzie PGR (Oleś zdobvl 
pierwsze miejsce na setkę — 
przyp. autora), na czwartek zosta
ło zwołane zebranie organizacyjne 
LZS. na które zaprosiliśmy sekre
tarza Rady Powiatowej zrzeszenia 
wiejskiego z Kętrzyna. Mamy sze
rokie pteny i ambicje. Wierzymy 
w Ich powodzenie równie szcze
rze, jak v/ przyszłe sukcesy go
spodarcze naszego PGR. Jest to 
nam po prostu potrzebne do szczę
ścia.

komunikacji na kontakty «porto
we.

Jewództwle. Powinny «I; one rów
nież zająć, stanem obiektów spor
towych w PGR-ach.

Pjekne pole do popisu mają 
miejskie koła sportowe, na odwie
dziny których pionierzy czekają z 
niecierpliwością. Każdy mecz każ
de spotkanie to wielkie wydarzenia 
w życiu PGR-u i Jego młodzieży. 
Toteż spotkań tych musi być jak 
najwięcej.ZDĄŻYLI PRZYJECHAĆ 

Z WARSZAWY, A NIE ZDĄŻYLI 
Z KĘTRZYNA

Rady Powiatowe ) Wojewódzkie 
LZS zobowiązane są być w jak naj
ściślejszym kontakcie z PGR-am1, 
do których przybyli pionierzy- Do 
Wielewa w ciągu 10 dni pobytu 
pionierów zdołało Już przyjechać 
wiele gości z Warszawy. Nie poja
wił się natomiast nikt z najbliż
szych władz sportowych z Kętrzy
na, aby zainteresować się potrze
bami nowo przybyłej młodzieży. 
Gorzej, zrobiono im zawód, nie 
przysyłając obiecanej drużyny Ko
lejarza.

Tak być nie może. Pionierzy wy
magają specjalnej troski. Wielu z 
nich Jest zaawansowanymi spor
towcami. Można tam zorganizować 
różne sekcje, jak bokserską, szer
mierczą, narciarską, łyżwiarską i 
Inne, co niezmiernie uatrakcyjni 
życie młodzieży I przyczyni sle do 
ogólnego rozwoju ’ sportu w PGR- 
ach. Pionierzy bowiem mają wszel
kie dane, aby Ich LZS-y przodowa
ły na wsi. aby były motorem życia 
sportowego w całej okolicy.

PK.KF-y i WKKF-y muszą się za
interesować sekcjami sportowymi, 
organizowanymi w „pionierskich" 
PGR-ach, ich potrzebami I możli
wościami, muszą wciągnąć pionie
rów do czynnego żyda sportowe
go, do rozgrywek w powiecie I wo-

WARSZAWSKIEJ WYTWÓRNI 
SPRZĘTU SPORTOWEGO, NBP 

I INNYM ZAKŁADOM 
POD ROZWAGĘ

W organizowaniu sportu pionie
rzy natrafiają na różne trudności. 
Tu doradcami i opiekunami powin
ny być koła sportowe pionierów, 
do których należeli poprzednio. 
I tak np. dobrze by było, aby Wie* 
lewem zainteresowało się koło 
Spójni przy Warszawskiej Wytwór
ni Sprzętu Sportowego, koło Ogni
wa przy Narodowym Banku Pol
skim i inne. Powinny być one w 
stałej łączności z kolegami, którzy 
wyjechali na wieś, powinni służyć 
łm radą. Instrukcjami, pomocą w 
rozwiązywaniu różnych zagadnień.

Pisaliśmy o pionierach warszaw
skich w Wielewie. Takich Jak oni 
są Już setki, a niedługo' iloćć ich 
przejdzie w tysiące. Coraz to no
we grupy młodzieży wyjeżdżają do 
województwa olsztyńskiego, kosza
lińskiego. szczecińskiego i innych, 
aby walczyć o podniesienie uro
dzajów i lepsze wykorzystanie zie
mi na naszej wsi. Wszyscy mają 
podobne trudności I potrzeby, 
wszyscy pragną zorganizować bo
gate życie sportowe. Trzeba im w 
tym pomóc.

K. Malinowska

p RAWDĘ powiedział Oleś. Sport 
* dla pionierów jest niezwykle 
ważną dziedzina życia. Na wsi, po 
atrakcyjnym i pełnym ruchu życiu 
w mieście potrzebna Im Jest roz
rywka, emocja, przeżycia.

Dlatego o zorganizowaniu spor
tu dla pionierów muszą poważnie 
pomyśleć zespoły PGR, Zrzeszenia 
LZS, Komitety Kultury Fizycznej — 
pomóc powinny również w ramach 
łączności miejnkie koła sportowe, 
a przede wszystkim rodzime koła 
pionierów.

Po uchwale w sprawie rozwoju 
sportu w PGR-ach, Zjednoczenia 
PGR są obowiązane przydzieli 
określone kwoty swym zespnlępi, 
na sport. Sumy te nie są. Jeszcze 
w tej chy/ill w stanie w pełni za
spokoić wszystkich 'potrzeb sporto
wych sWeJ młodzieży, ale w dużej 
mierze stwarzają podwaliny pod. 
rozwój sportu na swym terenie, 
pozwalają na zakup sprzętu tenisa | 
stołowego, szachowego, piłki siat-1 
kowej dla poszczególnych gospo- : 
da**stw. Ponadto kierownictwa ze
społów jak najszybciej, o ile do
tychczas tego nie zrobiły, muszą 
uruchomić dla młodzieży świetlice.

Ktos druql proponuje kandyda
tury innych kolegów,

■ ■ Podniecenie Jest duże. Pionierom
nowocześnie urządzoną kuchnię i zapowiedziano bowiem wizytę slat- i piękną stołówkę na 509 osób. | Zw7kV°£ft7paow^^^^

Na urnczyste.1 inauguracji ro- ] Zapomniała ona o zmęczeniu i do 
ku akademickiego zebrała się ' spotkania przygotowywała się z 
cała młodzież wraz z eronem n,e mnl°Jsz3 emocją niż kadrowi- caia mmaziez wraz z gronem cze na mecz międzypaństwowy, 
prnfesorow. Na uroczystość przy- Niestety, w niedzielę Kętrzyn za- 
bvl przewodniczący GKKF — I ^ló2! “7 sportowcy nie przyjecha
no Uonooi- * ,ł« Pionierzy byli rozgoryczeni. V/

Kec , K ' poniedziałek jednak po skończo-
Po odczytaniu listu Mini-; nym obledzie znów ich widzimy w 

stra Szkolnictwa Wyższego do I Parku P^y siatkówce I budowie 
. , . , , ,/ ; skoczni, a wieczorem orzv stole

młodzieży, przemówił zasłużony । pingpongowym I szachach, 
działacz kultury fizycznej rektor \ — żVó przecież bez tego nie mo-
uczelni — mgr E. Kosman. 1 ~

Immatrykulacji nowowstępują---------------------------1' "

H1K
11/SW „li****1

nlctwa całość Imprezy traci na. 
swej atrakcyjności I celowości. 
I dlatego sądzimy, że wszystkie 
komitety organizacyjne Marszów 
Jesiennych na wszystkich szcze
blach wezmą to pod uwagę I po-

zapewnić właściwą 
szczególnych patroli.

I tak np. Jeżeli patrol przyj- 5tara);1 si’ 'ak onanizować pra- 
. . . . ' cę. by w Jak najszybszym czasie 

obliczyć i ogłosić wyniki współ-

po-

dzie w niekompletnym składzie 
(mniej niż 5 osób) to w ogóle nie : 
otrzyma on ani jednego punktu. 
Taki sam los spotka patrol, któ-

zawodnlctwa na swoim terenie,
po to. by każdy zespół startują
cy mógł się dowiedzieć. Jakiry przy dzie w pełnym składzie. . . , , , .„i wynik osiągnął w jakim stop-ale nie osiągnie czasu przewidzia- . ' K

nego dla grupy wiekowej uczest
ników patroli.

Natomiast zespoły, które sta
wią się na mecie w kompletnym 
składzie I w czasie przewidzia
nym normami uzyskają: za każ
dą osiągniętą normę BSPO lub 
SPO I stopnia, każdy uczestnik 
patrolu otrzyma jeden punkt, za

niu przyczynił się do współza-
wodnictwa w swoim zrzeszeniu 
lub województwie.

Nie wątpimy, że I w tym roku
sportowcy młodzież wezmą
masowy udział w Marszach Je
siennych 1 będą zacięcie walczyć

i o zwycięstwo swojego zrzeszenia 
ł swojego województwa. A kto 

uzyskanie normy na BSPO z wy- i zwycięży — tego się dowiemy w 
różnieniem lub SPO II stopnia — ) najbliższych tygodniach!

Piłkarze Chin Ludowych 
ror.egrala mecz w Berlinie

BERLIN, 3.10 (tel. wł.). Na sra 
dłonie Zoschke w Berlinie w* obec 
noścl 20 000 widzów odbyło się 
spotkanie piłkarskie reprezentacji 
demokratycznego Berlina z repre 
zentacją Chin Ludowych, które za
kończyło się zwycięstwem gospo 
darzy 30 HO'. Bramki strzelili 
w 15 min. Wlrth. w 53 min. Kurtz 
I w 73 min. Wróbel.

Ogólny swoimi wręcz । 
robinsonadaml

bramkarz chiński Chan 
który obroni! wiele nle- 

nych strzałów Należy za- 
te wszvscy piłkarze cblń-

Hans Liebetanz

W chodu sportowego

Kio ma rację?
IV IE ulega wątpliwości, że 
f ’ eh? i sportowy jako samo
dzielna konkurencja lekkoatle
tyczna. nie jest jeszcze w na
szym kraju tak popularna jak 
np. bieg na 5000 m.

sens uprawiania chodu sporto
wego.

Ponieważ argumenty wymie
nionych autorów krytyki chodu.

— zaprenumerować prasę, skompleto- 
Henryk Oleś, tymczasowy „wódz-wać biblioteki, udzielać środków A

cej młodzieży — studentów Aka- i 
demii Wychowania Fizycznego 
dokonał prof. Borowiec, wręcza- | 
jąc pierwszym studentom: An
nie Neuman. Jadwidze Lewnn- . 
dowskiej. Janowi Kopytko i Be- , 
nedyktowi Leszczyńskiemu pier- , 
wsze indeksy. i

Zakończeniem części oficjał- I 
nej byl wykład inauguracyjny 
prof. Wołoszyna o pedagogice 
sportowej, po czym odbyła się 
część artystyczna.

Narciarze trenują 
na pierwszym śniegu

ZAKOPANE 2.10 (tel. wl.) Od 
kilku dni wysoko w górach pa- ; 
da śnieg, który zawita! również 
i w dolna panię Tatr. Ostatnio 
Zakopane przybrało zimowy wv- 
glgd. Śnieg pokrył' domy i zie
lone jeszcze drzewa.

Na Hali Kondrafowej trenują ' 
już zjazdowcy, a biegacze na 
stokach Kozińca. Na razie do 
treningu używane są najodpo
wiedniejsze na obecne warunki 
szerokie, krótkie narty.

...a na ringu był pan taki odważny
Rys. E. Ałaszewskl

.chod,J z"'.l'k!ego tzn. ' nego 1 tego samego zawodnika I Za.topkowi w zestawieniu — 
chodu, którego używają wszyscy । niepotrzebnie wystawiają do I czwartek 10 km płatek _  ma 
ludzie na całym świecić, to chy- J kilku dystansów (np. Hauslcbe-i raton 1 ą ma
ba nie ma wątpliwości, że jest i ra z AZS).
on najbardziej naturalny i zgo- Jon najoaraziej naturalny i z 

•i dny z fizjologią człowieka. A
Estetyka? Znów ta sama spra-

i - —-.................. wa co i w biegach — bieg kla-
i cóż to jest chód sportowy? Jest snwych biegaczy ' ' 
to rodzaj chodu, w którym za- ' ’ ’ ’

nych sprawdzonych, naukowo nrze^trpmnffiVnWna^ t*?
' zbadanych faktów, natomiast .
wysuwają zdecydowani- > krań- ! J Pn'r7e'
rnwv w swoim hrzmieniti wmlo. 1 bU'e olbrzymie,

jakoś nie mogą nam. chodzia- , sek 
rzom trafić do przekonania, po- tow

A, . . . , . . zwole sobie w imieniu dziś już y-- j-?—f- ’
trzv6 lata °tewu^ taka^ sam^ setek zwolenników tej konku- • jg dr Zajączkowski, jeden z czo- 
ŁlatU 7 z biSiemTa zabrać w jej obro-, lowych npiekUnów 1 '" • 
5000 m. kiedy nasza czołówka nle- sportowców, stawia taki wmo-
nie posiadała jesz.cz.e biegaczy i ?e^ , ’e7 próby przedyskuto-
europejskiej klasy. Podobnie z j WIDZ I SKROMNY LEKARZ wanla tego z nami, zawodnika- 
chodem sportowym - lata po- mi’ h,b Poprowadzenia badan
przednie to okres stawiania 
pierwszych kroków w tej kon
kurencji. rok bieżący zaś jest ro
kiem pierwszych (może jeszcze 
nie na rriiarę europejską) sukce-
sów zarówno jeśli chodzi o po
ziom naszej czołówki jak i o 
coraz zwiększającą się ilość mi
łośników chodu sportowego.

I nagle... w chwili kiedy nam 
rhedziarzom. zdawało się, że je
steśmy na najlepszej drodze roz
woju, że rzetelnie pracując u- 
czynimy chód sportowy silnym 
punktem naszej lekkoatletyki, 
spotykamy się z dwoma gwałto
wnymi atakami, podważającymi 
słuszność samego... istnienia tej 
konkurencji!

Mowa jest o wypowiedziach 
red. Hena w 32 numerze tygod
nika „Świat" oraz dr Zajączko
wskiego w numerze 36 „Spor
towca", ostro zwalczających

BOLESNA PRAWDA
..u Micaoun — uicg aia- — ...
snwych biegaczy wywołuje — uo d0 Jednej sprawy miał je- 

lentuzjazm. bieg początkujących , °na^ rację rlr Zajączkowski za- 
Hub źle przygotowanych biega-i że dzieli się uwaga-
czy — uśmiechy i docinki. A w 'mi nie naukowca, ale lekarza 
chodzie — finaliści chodu na *' ,to raczPJ lekarza-widza). gdyż
10 km na H Spartakiadzie (mo- 1 mimn roraz większego rozwoju 
wa o czołówce) zebrali sporo o-ichocllJ, sportowego zawodnicy, 

szybkość. . klasków, maruderzy zaś tego i chodziarze. nie. doznali jak do
tychczas ani pomocy ze strony

bunmi Oizmicniu wnio- 1 1vt j • u- j । energii niezbennr-i w biegu, ale zlikwidować chód spor- ’ „4.« j , ■. , , , . - .......H i mo^e osiągnąć dużą szybknsc. klasków, maruderzy zaś tego 
....... , „ . , Zresztą między biegiem zwy- ' chodu — żle lub w ogóle nie-
Nie dziwię się red. Henowi.ałe kłym. a biegiem wyczynowym przygotowani - uśmiechy i do- 

różnica też polega na stylu i cinki.
lekarskich stopniu wytrenowania. I dlatego

Redaktor Hen stwierdza — I na reakcję naszych organizmów 
mówię tylko jako widz, na stro- 1 przed chodem, w czasie i po 
nie sportowej chodu nie znam j ukończonej konkurencji, w cza- 
się. niechaj w tej sprawie wypo- ! sie i po treningach, to chyba 
wiedzą się lekarze jednak uwa- I mamy się prawo mocno zdzi- 
żam chód sportowy za niepo- wić i wyrazić żal.
trzebny, no bo ., jak ten chód 
brzydko wygląda, te. takie ła
mańce. wyglbusy. I w ogóle po- 
cóż to nam. przecież kiedy spie-

Tyle o stronie sportowej i. / . . , , . " - - -- - u.svi.is apvi wwe I
doświadczony chodziarz me po- estetyce. I jeszcze dwa dodatko- 
chylą tułowia, rozkłada ciężar we argumenty.
tułowia na obydwie nogi, ko- ;
rzysta z naturalnego ruchu bio- i © Chód sportowy jest bodaj- 
der i dzięki temu mnże zwięk- \ najbardziej dostępną (cho- 
szyć i odległość kroku i szyb- ;dzi ° sprzęt i urządzenia) kon

kurencją sportową dla każdego 
chętnego i nie przypadkowo 
wielu spośród dzisiejszych lek-

lekarzy, ani ze strony trenerów, 
ani ze strony teoretyków spor
tu. którzy nie chcą jakoś zna-
leźć miejsca swojej pracy

kość zmiany nóg.
Czy chód sportowy komuś za-

Bo z braku tych prób i moje 
argumenty będą oparte tylko na

i spostrzeżeniach, które jednak'
, ., , ' mają tę wyższość nad argumen

tu “ b e;7emy tami likwidatorów chodu, że są
h .Jn^ spostrzeżenia człowieka, któ-

nr osobiście, już od 6 lat upra-
mó^ie Wiko skromi® i7 ch6d «portowy, nie jako 
^Tz łh^ b^ -.skromny lekarz"
ksrz (broń boże nie Jako nauko- . . - «wodnik’
wlec), ale I wg. mnie chód spor- • »W0aniK.

szkodził? Bez treningu, bez ro- knatFetów w innvch3& 
zeznania swoich sił —na pewno „(„„u , mnycn KonKurenZresztą czyż inaczej dzieje się ' innych P' ‘

’w hiPMrh? A1© .... . ^Mennjcn.w biegach? Ale cóż znaczą wy
padki wycofywania w czasie

------ czy nawet od razu 
od chodu sportowego.

konkurencji nawet dobrze przy- Chód sportowy daje moźli- 
gotowanych chodziarzy, o któ- wość uprawiania tej konkuren- 
rych mowa jest w artykule dr i cji, z zachowaniem wysokiej 
-7aia<..to..r«nn<,oś ---------- formy, nawet po „40", nato

miast w biegach lub skokach 
wiek ten w zasadzie przekreśla

Zajączkowskiego? To samo co

BRUKSELA — Drużyny piłkar
skie Austria 1 Honved przyjeż
dżała do Brukspll na wielki fe
stiwal piłkarski, zorganizowa
ni' przez miejscową drużynę 
Andeilecht.

gg ZAGRZEB — Spotkanie w hoke
ju na trawie kobiet miedzy au
striacką drużyną Armlnen a ju
gosłowiańską Rade Koncar za- 
Icończylo się zwycięstwem Au
striaczek 2:0 (2:0).

A SPALATO — W 3-dnlowym mię
dzynarodowym turnieju zapaś
niczym zwyciężyła Jugosławia 
28 pkt. przed Austrią — 8,
Szwajcarią — 5. Saarą — 4 I 
Danią — 3 pkt.

fi) JERYWAŃ .Młody mistrz
sportu, sztangista wagi średniej 
Michał Akopians wycisnął 128 
kg. Rezultat ten Jest o 500 g 
lepszy od oficjalnego rekordu 
świata ustanowionego w 1940 r 
przez Egipcjanina Tuni.

BUDAPESZT — Międzynarodowy 
kalendarz imprez szermierczych 
na 1955 r. przewiduje m. in.: 
8 maja czwórmecz florecistów 
Włochy — Francja — Belgia — 
Węgry w Bolonii, 15 maja tur
niej międzynarodowy w szabli 
w Warszawie, 17 lipca czwór 
mecz w szabli Polska — Wegrj 
— Francja — Włochy we Wło
szech 1 w drugiej połowie paź
dziernika szermiercze mlstrzo 
siwa świata w Rzymie.

A ZURICH — Po raz trzeci zwy 
ciężył Hugo Kobiet w dorocznym 
szwajcarskim wyścigu kolar
skim Grand Prix, osiągając na 
100 Icm 2:29.29,4. przeciętna 
szybkość 40.136 km/godz. Dru
gi* był Ferdl Kubler. trzeci 
Francuz Vltre.

O

Cl

BERKELEY — W finale turnie 
ju tenisowego, Trabert zrewan 
żowal się Seixasowi za porażkę 
w Los Angeles zwyciężając go

rekordzista świata na tym dy
stansie — Rosttslaw Wargasz- 
kin — w czasie 1:13.2. w dru
gim zespół radziecki — 5:9.8 
przed czechosłowackim — 
5:9,9. W ostatecznym wyniku 
zawody wygrała reprezentacja 
ZSRR różnicą 3 pkt.

| KOPENHAGA — Czołowi sztan
giści amerykańscy pobili na za
wodach w Kopenhadze trzy re
kordy świata. W wadze półcięż
kiej Kono uzyskał w podrzucie 
172,5 kg poprawiając o 2 kg do
tychczasowy rekord Łomakina 
(ZSRR). W wadze ciężkiej Sche-
mansky pobił dwa 
podrzucie 190,5 1 
435 kg.

rekordy: w 
w trójboju

PILZNO W
sponcanlu w piłce

towarzysklm 
ręcznej dru-

żyn męskich Dynamo Halle 
(NRD) pokonało 18:6 (7:2) DSO 
Spartak, w skład którego wcho
dziło kilku reprezentantów CSR-

A PARYŻ — Kolarski „Tour d'Eu- 
rope" zbojkotowany przez czo
łowych kolarzy zachodnio-euro
pejskich dobiega końca. Po 11 
etapach leaderem jest Włoch 
Volpi, który wyprzedza o ponad 
2 min. Belga couvreur 1 o po
nad 4 min. swojego rodaka Pez- 
zl. Jedenasty etap z Como do 
Lugano rozegrany został indy
widualnie na czas. Najszvbszv 
był Volpi. który trasę 62 km 
przejechał w 1:33,32. Drugie 
miejsce zajął Couvreur.

PARYŻ — Po 8 kolejce ml- 
strzoarw piłkarskich Francji na 
czele tabeli utrzymała alę lulu- 
za mimo porażki z Helms 1:2. 
Marsylia, która straciła punkt z 
hlmes, remisując 2:2, zajmuje 
drugie miejsce, a na trzecią po
zycję wyszedł Metz po zwycię
stwie z Lens 3:2.

towy jest nienaturalny, najpraw- I 
dopodobntej ile wpływa na eta-

zawodników, no l ta estetyka. I ZaMnę bowlem 0(J najbardzlej 
istotnej sprawy: czy chód spor- 

A więc i „widz" 1 „skromny towy jest naturalnym sportem^ 
lekarz" całą swoją argumentację J czy też zaprzeczeniem normal- 
oplerają na luźnej obserwacji, j nego funkcjonowania organów 
nie są w stanie przytoczyć żad- l ludzkich?

MOJE ARGUMENTY

np. wycofanie się Kovacsa. Scha- 
dego i Greena z finałowego bie
gu na 5000 m w Bernie, czy 
zemdlenie Mugosa na 1500 m 
też w Bernie, nie mówiąc już

szanse na osiągnięcie wysokich 
wyników. Przykład najbardziej
wymowny to Dolcżal (38 lat) — 

o podobnym przerzedzeniu sze-i Europy na 10 km I wl- 
regów maratończyków! Zly ro,- "« 50 km! Warto je-
MM gS

n"ei,ysj’“zy‘-i8 '“Ji w n®- tek, a drugi nazajutra w plą
sach warunkach punktomanla tch! ciekaw Jestem czy taka sa- 
niektórych zrzeszeń, które Jed-! ma sztuka udałaby się nawet

dla tej konkurencji.
A szkoda! Warto by w tym 

wypadku skorzystać z doświad
czeń ZSRR czy Czechosłowacji, 
gdzie chód sportowy cieszy się 
dużym uznaniem, popularno
ścią i pomocą i przysparza tym 
krajom zaszczytnych sukcesów 
na arenie międzynarodowej.

Miejmy jednak nadzieję, że 
tak jak ostatnio na Międzyna
rodowej Federacji Lekkoatlety
cznej odrzucono olbrzymią wię
kszością głosów wniosek Fede
racji Szwajcarii (dotychczasowa 
potęga w chodzie, która musiała 
uznać wyższość chodziarzy 
ZSRR i CSR), o wykreślenie 
chodu z programu Mistrzostw 
Europy, tak samo 1 nasza opi
nia sportowa odrzuci niesłusz
ne i nieuzasadnione wnioski red. 
Hena 1 dr Zajączkowskiego, nn- 
tomlast władze sportowe zwięk
szą opiekę nad tą konkuren
cją.

j MEXICO — VIII Wyścig Kolarski 
Dookoła Meksyku odbędzie się 
od 27 listopada do 12 grudnia i 

. obejmie 14 etapów łącznej dłu
gości 2.213 km. W wyścigu weź
mie m. In. udział amatorski 
mistrz świata — Belg Van Cau
ter.

i BRUKSELA — Lekkoatleta bel
gijski Roger Moens został zawie
szony przez Belgijską Ligę Lek
koatletyczną do 31 marca 1955 
roku zą odmowę startu w zawo
dach Anglia — Belgia 29 wrze
śnia.

BELGRAD — W spotkaniu pięś
ciarskim amatorów Jugosławia 
zwyciężyła Włochy 15:5.

A PARYŻ — Mecz zapaśniczy Pa
ryż — Moskwa odbędzie się 
prawdopodobnie 18 lub 19 
grudnia na -zimowym stadionie 
Coubertln w i^aryżu.

A ATENY — Spotkanie pływackie 
Ateny — Belgrad zakończyło się 
zwycięstwem Belgradu 66,5:53,o. 
Mecz piłki wodnej wygrały A- 
teny 3:2. a rewanżowe spotkanie 
zakończyło się wynikiem 2:2.

Edmund Kaczmarek 
Mistrz Polski w chodzie 

na 30 km 1 50 km

A BUKARESZT — W niedzielę roz
począł się w Rumunii 12-etapu- 
wy wyścig kolarski na trasie 
długości 1700 km. Wyścig bę
dzie trwał do 17 października, 
Oprócz Rumunów bierze w nim 
udział 6-osobowa ekipa kolarzy 
bułgarskich: Angelow, Nedel- 
czow, Mllew, Ognienskl, Tabprow 
1 Krlstew.

A MOSKWA — w drugim dniu 
międzynarodowych zawodów ko
larskich ZSRR — Czechosłowa
cja odbył się wyścig Indywidual
ny na 1000 m 1 drużynowy na 
4000 m. W pierwszym zwyciężył

A LONDYN — Znany długodystan
sowiec angielski Green postano
wił wycofać się z czynnego ży
cia sportowego, ponieważ Jak 
oświadczył — „przeszkadza mu 
to w robieniu Interesów". Green 
rna 28 lat l jest rekordzistą 
świata w biegu na 3 mile 
(13:32,2).

SZTOKHOLM — Norweg Boysen, 
który w tym roku jzoprawli już 
dwukrotnie rekord świata na 
100U m podjął na stadionie w 
Gaevle próbę poprawienia re
kordów świata na 8U0 m (Har- 
blg 1:46,6) 1 na 880 yardów 
(Wnltfleld 1:48.6). Próba nie u- 
dała się. Boysen uzyskał na roz
mokłej po deszczu bieżni 1:47.0 
I 1:48,8.

| KOPENHAGA — Duńczyk Gun- 
■ nar Nielsen pobił rekord świata 

w biegu na 880 yardów uzys
kując 1:48,4. Poprawił on- o 
0,2 sek rekordowy czas Whlt- 
ftelda uzyskany w Turku w ub. 
roku. Drugi w tym biegu byl 
Boysen — 1:49,1.

BELGRAD — Kongres Między
narodowej Federacji Piłki Ręcz
nej odrzucił wniosek o przyjęcie 
do Federacji sekcji pliki ręcz
nej. NRD. ha nowych członków 
przyjęto natomiast Brazylię, 
Włocny, Argentynę oraz czaso
wo Izrael,

BRUKSELA — W Belgii trwa 
„wojna między prasą sportową 
i związkiem piłkarskim. Ostat
nio związek wydał zakaz dla 
sędziów piłkarskich udzielania 
dziennikarzom aportowym po 
meczu Jakichkolwiek wypowie
dzi czy też wyjaśnień odnoś* 
nie przepisów gry.

•" 30 h»topada od- 
w Londynie specjalne 

pośjed genie fifa, na którym 
omówiona będą szczegóły orga
nizacji piłkarskich mistrzostw 
świata w 1958 r, w Szwecji.
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radzieckich którzy przybyli do Warszawy

Meldunki z boisk lekkoatletycznych Pragi i Budapesztu SclHHldt I BaraHOWSkl PO 10,5 03 100 IH
Czechosłmcy lepsi od Szwedów Deszcz i zimno nie wystraszyły lekkoatletów

PRAGA, 3.10 (tel. wl.). Na l Pomimo deszczu Jaki padał w 
stadionie Armii Czechoslowae- oba dni zawodów, osiągnięto kil- 
kiej odbyły się w piątek i so- ka bardzo dobrych wyników, 
botę 2-dniowe zawody lekko-1 Na zawodach pobito jeden re- 
atletyczne Czechosłowacja — । kord CSR. Ustanowi! go Rehak 
Szwecja. W konkurencji męż-1 w trójskoku wynikiem 15.48. 
rzyzn gospodarze zwyciężyli Ponadto Zatopek przebieg!
117:106. a w konkurencji kobiet 10.000 m w 29:34.8. Lundberg 
63:42. Łącznie wiec Czechos!o- skoczy! n tyczce 440. Skobla 
wacja wt-grala 180:148. Upchnął kulą 17,05. a Cihak w

| rzucie dyskiem — 51.61. Wśród 
kobiet najlepsze wyniki uzyska- 

i ly Zatopkova rzucając oszcze
pem 51.36 1 Tisehlerova pchając

3:55.«, 2. Zvolensky (CSR) —
3. Ericsson (S) 
(S) — 4:01,»;

Witm

5409 m: 1. Zatopek (CSR) — 
14:24.6, 3. KjeHvag (S) — 14:33,4, 5. 
UHeperger (CSR) — 14:84,6, 4. 
Lundh (S) ~ 14:M,6;

11.000 tn: 1. Zatopek (CSR) — 
30:34,8. 3. Rantrucak (CSR) — 30:39J, 
3. Soederberff (S) — 30:39.4. 4. NHo- 
son (S) — 31:13.8;

110 m pl.: 1. K. Johanxaon (S) —

(S) -
A czoło niedzielnych wyników 

A ’ lekkoatletycznych wybijają 
się rezultaty sprinterów. Dwaj 
nasi najlepsi „setkarze" wyrów
nali rekord Polski. Baranowski i

oucnp: i. Bengtaaon (8) — T2.S8.
2. ITederlkton (S) — 89.7,. 1. Perek
M— S9’,B’ * K<,I,riv, <C8B) — | Schmidt potwierdzili »wą prze-

«żlestedoMJ: 1. MOrareć (CSR)- 
6.M3 pkt. 1. ErkSBon (8) — 9.888 
pkt. a. Wldenfeld (6) — 8.848. «.
Vtcek (CSR) — 5.478.

Eliminacje 
lekkoatletów
Moskwy
przed meczem

i kulą 13.75.
Przewaga gospodarzy była 

zdecydowana: Czechosłowacy
zwyciężyli w 12 konkurencjach, 
Szwedzi zaś w 8. natomiast Cze- 
chosłowaczki wygrały 8 konku
rencji, ą Szwedki — 3.

Ostatnia konkurencja meczu

z Londynem sw, który będzii 
[ punktacji.

MOSKWA. 3.10. (tel. wł.) Na sta- l 
dłonie Dynamo w Moskwie odbyły j 
się w iiiedzrtlc lekkoatletyczne 
kontrolne zarodr. po których I

14.9. 2. Krul (CSR) — 15.0. 3. P. Jo-

KaWety
IM m: 1. Martena»?) (B) — UA

t.Strejekava (CSR)

I wag« nad rywalami, wygrywa
jąc w czasie 10,5. W Poznaniu 
Baranowski pokonał Stawczyka 
— 10.6. Solarskiego — 10.7, A- 
damskiego — 10,8, a Schmidt w

Łł.», RT1I1 !U3A) — jP.U, 4. r. JO- «•.•.-■•«ł.j^-aa^.ro a. • w
hanwon (S) — 15.2. 4. Tomar (CSR) 1 dlekov« (CSR) — UJ. 4. Bvension
— hm: <S’ — 12.1:

4M m pł: I. Erieaaon (S) — 89,2, żm m: 1. Magnum» <31 — 27,9.
2. Barto» (CSR) — 83.8. 2. Ylander ?. R»bova (CSR) — 2J.2. 9. Placko
(S) — 54.2. 4. Borsuk (CSR) — 54.4;

2.0M m « przenk.: 1. BrUca (CSR) ^kwalifikowana;
vr (CSR) — 294. Otofson (S) — zdy

9:04.4. 2. Soederberg (S) — 9:05.0. 1»I m: 1. MOllerova (CSR)
Slavicek (CSR) — 9:11,0. 4. Bou-. ? h.s. 2, Carlwon (S) — 2:31,2.

drle (S) — 9:13.6:
4x100 m: 

CSR — 41,0;
4x400 m: 

CSR — 3:1

1. Szwecja — 414.

1. Szwecja — 3:15.0,
Szwecja bieg maratoń-1 wrwyłs , (S)

!e wliczony do, Hoimgren (Si — 189. 3.

i cycach w

prezpntarję na mecz 
iw dniu 13 bm. na : 100

4. Bartakova

"n m pi: 1. Fendrichova (CSR) 
1.7, 2. Crrxtholm <S1 — 11.1, 3. W 
r’v (CSR) — 12.3. 4. Hjertberg

, . ----- .... ............ ........— 9- 4x100 m:
uvu„!e wliczony do Hoimgren tsi — 183. 3. Sevdnsky' csr — «9.8; 

odbędzie się w Ko- । (CSR) — 190, «. Koyar (CSR) — 198; ।
niedziele 10 bm.

WYNIKI 
Mężczyźni 
Janecek (CSR) - 16,7,

»0. 1 .Szwecja

przeniMsvnen 'zimna i przy pory 
wistym wiPtr/e. Temperatura wyno- 
fIih 'ralenwir I ropnie r. Rozmię
kła Pk dlueotrwałyr.h desz-

Wyniki
II ligi boksu

GRUPA I.
Stal Poznań — Stal Radom 

14:6
Ogniwo Kraków 

Przemj-śl 16:4
Gwardia

i wzwyż: 1. Modracbova (CSRi —
w dat: 1. Fikelz (CSR> — n«. S. 1 159. 2. Larking (Si — 159. 9. Mataj- 

Martimek ICSR) — 711. 9. Magnus-, co-va fCSR) — 1S3. «. GVborn (Si —

(S) —.10.9, 3. Weatlund

sen (S) — 600. 4. Ericsson (S) —
SM:

trójskok: i. Rehak (CSR) — 15,«.

‘ 152:

(rekord CSRI. 2. Norman (SI —
13.18. 3. Karlbom IS) - 15.53. «. Mra- I 

-----  ------ . kula: 1
wśród ' 3. Carlsson .----- - .. . jvairioom iai

(S) - 18.9. «. HUdOk (CSR) - ll.e: |
2<M) tn: 1. Janecek. (CSR) — 31.8. , trak»; ’ — “ —

2 Manssnn (S) - MA 3. Cariswm I 2 A])ar^ --j - (C8R)
(S) — 22.«, 4. Slmanek (CSR) , _ 4]<J 4 Krcjcar (CSR) — 400;

Lundberg (S) 440.

w Óalt L Modrachova (CSR) — 
.ł?ń. J. Svozilova (CSR) — 555. a. 
Marten spot (S) — 553. 4. Magnusson

Tischlereva (CSR)
11.75. 2. Voborilova (CSR) — 11.91. 
.1. Olsson (S) — 12.55. «. Kihlstroem

Z nz\ =1..-111-. rh w iyrh warunkach 
rezultatów na ^rc^nlenie zasługu
ją: 16.1fł Zyhlny w kuli, 75,16 Ku- 
źnlerowa w «szczepie. 420 Rułato- 
wa i Kiiiar.iewa w p. czre oraz 
1:14.0 Otkal^nko na 50<'i m (zaied- I 
wie n 0,6 gorzej nd rekordu świa-
ta. naHz.ą'eiz-i Czernnszczekl.
Kur srariowal na 3<W' m. wygry
wając w 8 17.4 przed Anufrlewem

v i 1.6 przXi GnlubnlrzaiA, kró

i lew.

i znajduje 
nazwisk j

pojedzle 70 za- 
vndniczck wśród 
• się wiele zna- 
|H1<- Kuc. Igna-

Szrzerbakow. 
ot kalinko.

400 m: Brarmstroem (S)
2. Wolfbrandt (S) — UJ, *. Vrec-1 
nik (CSR) -- 4fi.fi. 4- Podebrad (CSR) | 
— «,3: !

kula: 1. Skobla (CSR) — 17,65. a. 
Stoklaaa ICSR) — 15.23, 5. Uddebom 
(S) — 15.21. 4. Fdlundh IS) — 14.W;

dysk: 1. Mertova (CSR)

Stal Wrocław — 
Łódź 10:10.
1 . Stal Poznań
2 . Ogniwo Kraków
3 Gwardia Łódź
4 Stal Radom
5. Stal Wrocław
6. Gwardia Przemyśl
7. Kolejarz W^wa

GRUPA II.
Gwardia Szczecin

Gwardia

2:2

0:2

30:10 
26:14 
20:20 
17:23 
10:10 
13:27

4:16

Warszawie Woźniaka, który wy
równał rekord Polski juniorów.

Dobre wyniki uzyskali rów
nież sprinterzy w Szczecinie, w 
czasie zawodów o puchar „Ku
riera Szczecińskiego**, 100 m wy
gra! Holajn — 10,7 przed Sfa- 
towskim — 11,0. (W przedbiegu 
Sfatowski miał 10,9).

W czasie warszawskich zawodów, 
w których w ramach meczu CWKS 
— AZS, wygranego przez wojsko
wych 177:138 startowali równie?. 
zawodnicy Innych zrzeszeń uzyska
no szereg dobrych rezultatów.' Naj
lepiej* spisali si; oszczepnicy. Czte
rech zawodników przekroczyło 60 
m. Wygrał Kopyto (AZS), ustana
wiając rekord zrzeszenia — 65,69, 
przed Pankiem — 63,61, Paprockim 
— 62.90 I DobIJą — 62,08. Do
brze rzucali również Juniorzy, z 
których najlepszy wynik mlal We 
nerskl — 54.51. a dalszych trzech 
zawodników- uzyskało ponad 50 m.

Niespodzianką była również do
bra forma Kardasla. Uzvska! on 
dwukrotnie 15,0 na 110 m pl. W 
pierwszym biegu, który wygra! 
przed Kotllńsklm — 15.6. pomaga! 
mu trochę wiatr, ale działanie Jego 
zrównoważyło połknięcie na trasie. 
Drugi bieg natomiast rozegrany był 
juz w- zupełnie normalnych warun
kach. a powtórzenie przez Karda- 
sia czasu, który Jest czwartrm poi 
sklm wynikiem w rej konkurencji 
«władczy o Jego wysoklel formie. 
Kotlińskl mlal w drugim biegu 15.5. 
a Tutecki — 15.8. iw* pierwszrm 
biegu 15.7).

Dobrą formę potwierdził w War
szawie Iwański, który skoczył 740

seniorzy — Welnberg — 14,50; ju
niorzy — Maliszewski — 14,09.

W POZNANIU
W Poznaniu poza 100 m najlep

szy wynik uzyskała -- Felldmanów- 
na w rzucie oszczepem — 41,22, 
ustanawiając rekord okręgu i jako 
9 zawodniczka przekraczając w 
tym sezonie granicę 40 m. Staw
czyk wygrał 200 m — 22,2 przed 
Baranowskim — 22.3. Lerczakówna 
na 100 m miała 12,4, a 200 wygrała 
w 26.1. Gerwazik zwyciężył na 
5000 m — 15:44.2, przed Mierze
jewskim — 15:45,6, który na W 000 
m był pierwszy w czasie — 33:50,8. 
Debre rezultaty mieli skoczkowie 
wzwyż. Skupny I Mroczyński uzys
kali tu po 184, a Chęciński miał 
180. Laurentowski wygrał trójskok 
— 14,26, a śnleżyński dysk — 
42.46. t

Wśród kobiet najlepsze wyniki 
usyskała Iwaszkiewicz w kuli — 
11.93 i dysku — 39.48. Gaweł wy
grała skok w dal — 507 I 80 m pl 
— 12,2.

przedstawił)»!
Komitetn Ku

b$d7.‘e

konkurom' ’l
28

wiprzcrem pr??* 
:nvm.
ikóatleri ZSRR uda-

lówką lekkoa:lct'’’w cz.rrhosliywae-

W ligach
piłki ręcznej

’ vrabelova (CSR) - 4S.«3. s. । Plntrków 13:7
SkoenborB (S) — 41.42. 4. Olander. ■
(s >— M.23: I Stal Kalisz

Unia

i f— #o,<na
dysk: 1. Cihak (CSR) — 51,81, 2. oszczep: 1. Zatopkors (CSRI — 

I Merta (CSRI — 51.S0. 3. Arrldscm 1 3I-J8. Z Almąutst (Si - 44.02. 3.
, T-Ss a (S) — 49.S7, 4. Ltndmann (S) - 48.31: cikrdlova (CSR) - «.26. 4. Nilsson(CSW - f 54 4 «'wSU I miot: 1. Małek (CSR) - 57.47 Z , <8, - 36,69.
[S, 1 Maca (CSR) - 55,W. 3. Aaplund, F. Cn.

«00 ni:

stęp

i.Jungwirth (CSR)

1:554;

Węgier 
czył sh

Maca (CSR) 55.49.

a Finowie od Węgrów
Lekkoatl

I I WMF

tleei przegrali e Fln»m - B w| t )l<0 o Oił qorzej od re- 7’ - «■ nonren tn
Również rekordowy wynik uzys-

104,5 : 107.5 pkt.. a lekkoatletkl z
Anglia 54 : 59 pkt.

Oba spotkania były bardro emo- 
clonująre I dopiero ostatnie kon
kurencje zadecydowały o ostatecz
nym wyniku. O wysokim poziomie 
reprezentowanvm przez wszystkich 
lekkoatletów smr*u,jarych na Nep 
Stadionie świadc/' szereg rekor
dów krajowych. które zostały pn-

a więc tytko o 0.1 gorzej od re-
kordu Świata. h I 4x400 m: 1. Finlandia — 3:11,4:

Węgierki za porażki w biegach ; 2 w*Brv _ 3:13,4, 
1 skokach zrewanżowały Fie ।

> Poznań 11 dł
Stal Łabędy — 

Wrocław 17:3
Kolejarz Bydgoszcz 

dia Opole 8:12.
1. Stal Łabęd}'
2. Stal Kalisz
3. Budowlani Poznań
4. Kolejarz Byclg.
5. Gwardia Szczecin
6. Gwardia Opole
7. Unia Piotrków
8. Gwardia Wrocław

Budowlani

Gwardia

Gwar-

«clown wygrywając wszystkie rzu j WYNIKI MECZU WĘGRY — ANGLIA 
ty nie wystarczyło to jednak no
uzyskania zwycięstwa.

WYNIKI MECZU 
WĘGRY — FINLANDIA

1H m: i. Goldovanyi (W) — in.7;
bof<? zawody nri bywały się w cza- | $ Heli sten (F) — 10,9; 3. Sebestyen
sie aesznu.

Bohaterem spotkania był Helb 
sten, któremu Finowie zawdzięcza
ła zwycięstwo w sztafecie 4 x 400 
m, która zadecydowała o wy-
niku. Przed Jej rozpoczęciem wy
nik brzmlał 102.5 : 102,5 pkt. Heli-
sten wygrał 200 1 400 m. i-,-, 
drugie mielce na 100 m I biegał
w obu sztafetach,

Stal Kuźnia Raciborska — 
Włókniarz Łódź 17:8 (8:4) 

AZS Poznań — Gwardia Gdańsk .
<8:41

Budowlani Opole — Spójnia 
Stalinogród 10:10 (7:3) 

* - AZS

IM m: 1. Neszmelyl (W) —
a.Pashley (A) — 12,1; ». Serivens 

(A) — 12,2; 4. Gremlngeme (W) —

(W) — 11,0; 4. Tavtsalo (F) —
«M m: 1. Hellsten (F) — «j.l: l 

Adamik (W) — «7,9: 3. Kara di (W) 
— «9.4: 4. Back (F) 48.9:

150« m: 1. Tabori (W) -- ’’47^: 3.
Ihsros (W) - 3:49.0: 9. Kakko (F)

JM m: 1. Leather (A) — 3:09J: 3. 
Kazi (W) — 2:09.3: 3. Orna (W) — 
2:11,0: 4. SmBl>y (A) — 3:13.2:

wrwyś: i. Tyler (A) — 11?: 2. Hop
kins (A) — ISO: s. Kamaraxne (W) 
— i«i; 4. Nemeth (W) — 145:

kula: 1. Feh«r (W) — 13,M: 2. Szan- 
tt (W) — 1XP0; 3. AlMay (A) —11.11:

ZAją« — 3:55.4: 4. .Tehansson (F) — 
tleaał .... * v^<..n. rwi _

Obok n^co nallepsrym zawod
nikiem bvl oszczepnik Nikkinen. 
który zademonstrował świetna for
mę. wykonując serię rzutów na 
niespotykanym poziomie. Jego wy-

M«g m: 1, Kovsci (W) — 14-24 3. 
3. JulJn (F) - 1*241.4: 1- HalWtOls 
(T) — 14:41,4; 4. Bereś (W) — 14:53,8,

n k 78.50 Jm KkóTdim atadlonu 3
10:10 <1:61 ™ do sidły). a 1 ~

110 m pl: i. Slukolo (F) — 15,2; 2. 
Csenger (W) - 15,2; 3- Llppoy (W) 

—15.«; 4. Tammennoa (F) — 15.7:
3680 m z przeszk: 1. Karranen (F) 

- 6:50,4: 2. Rozsnyot (W) — RtSl.O: 
— — - 9:58,5; 4. Deheny

«X10» m: 1. Anglia — 46.9; 3. Wę
gry — 41.4.

200 m: 1. Serlvens (A) — 24.2 
(rekord Anglii): 2. Hampton (A) — 
24.5: 3. Neszmely! (Wl — 34.7: 
(rekord Węgier); 4. Gremingęrne 
IW) - 25.2:

Budowlani Chorzów — 
Stalinogród 12:9 (3:6)

1 . Budnwl Chorzów
2 Stal Kuźnia Rac.
3 AZS S'ahnoęród

(poprzedni należał do Sidty), . i ~ «■-- •• 
pozostałe rzuty nie wiole uitfpis | 9. Rtnt«paa (FI 
wałv w długość naj epszemu: 77.8« । (*) — p ».o* TL 7^36 -. 78.50 - 77.88 - 77.24! w dah L Foeldessl (W) - 7SJ; J.

— ! Valkama (F) — 746: 3. (W)
— 7S2; 4. Porrawalml (7) — 7fi«:

5 Budcwl.

128:98 
110:93
105:104 
105:105

MISTRZOSTWA POLSKI 
Budowlani Gogolin —

KOBIET 
AZS

Poznań 14:1
Górnik Świętochłowice — 

Stal Chorzów 2:2
Budowlani Chorzów — 

AZS AWF W-wa 0:4

(7:0)

(2:2)

(0:1)

20:7

4 Bud^wł. r-ogoiin
5. RudnwL rhnrzÓA

21:18
.V34

O WEJŚCIE DO LIGI MĘSKIEJ
AZS Wrocław — AZS AWF W-wa 

6:3 (2:2)
Unia Kraków — 

LZS Szczepanowlce 9:8 (4:2)

Unia Kraków 6:2
2. AZS Wrocław 4:4
3. LZS Szczepanowlce 3:5 
4 AZS AWF W-wa 3:5

27:25 
34:32

- 70.89. I
Nirspndilanką było stosunkowo | 

łatwe rwrrleatwo Karronona z on- .......------- .. ,
rlalnvm reknrdr.lRta świata w biegu i Bolyki (W - 15.32 (rekord Węgier); 
na 3’onn m r prreerk^aml - ml-| 9. Rakha-.a (F) - 14.97; 4. Kovac» 
strrem Europy — Rnzsnycl. dOż- i (W) 13.71.
kl Węgier nie mógł na mrmiękłpj ntsesep: 1. Ntklslnen (F) — 19.58; 
bieżni wrkar.ać pełne) swej warto. , Hyj-tiSinen (F) - 13.88; a. Fetoe- 
Sel . , I vari (W) — 66.««; 4. Keeakea (W) —

ś-ereg konkurencji Jak np. skok M,M; 
w Bi o tvr.rre. trójskok dało roz- - ■ .... — — —. -
MtT.-gnlęete dopiero po bardzo ra- 
eietej walce. Trzeba przyznać Jed- 
n«k że Finowie byli bardziej w?- 
równanvm zespołem i mieli mniej 
słabych punktów.

W meeru kobiet Angielki, re- 

miały łatwego zadania z W*1’'®™* 
mi. Najciekawsze były biegi na 
Rno m. w sobotę wy-ższośó swa u- 
dowodntła Angielka ®r
niedziel» Jednak rekordz.tstka Bę- 
gler - Kazi biegnąc na ostatniej 
zmianie sztafety 3x800 m. zre
wanżowała ale wlcemlstrzynl Enro- 
pv i wvwalrzyia dla swej drużyny 
zwycfęsta w wyniku walki nb® 
zespolx pobiły rekordy krajowe.

Obok (e| sztafety Jedyne zwy
cięstwo w biegach uzyskała cli" 
—------- młodziutka sprlnterka

trójskok: i. Lehto (F) — 15.35: 2.

dy«k: 1. Szecsenyl (W) — 82.89; 2. 
KUM (W) — 81,28; .2. Llndroo# (FI 
— 47,58; «. Envlk (F) — 44.18;

4xlM m: 1. Węgry — «1.4; 2. Fin- 
l«nól» — 41.1.

200 m: 1. Hellatan (F) — 31.5; 
2. Goldovanyt (W) — 21.6: A Ada
mik (W) — 21.8; 4) Tavtsalo (F) —

Węgier
35:31 Neszmely. Wygrała ona 100 w. po 
24:321 zacięte] walce z obiema Angw-

' kami. Bardzo dobrze wypadła ona

lenisa stołou ego

800 m: 1. Szentgall (W) — VM-? 
2. Barkanyl (W) — 1:51,3: 3- t ł- 
hSranta (FI — 1:51.6: 4. Kontlo (FI 
— 1:51.8: ~~

10.000 m: 1. Koracs (W) —
29:42.2: 2. Talpale (F) — 80:14.4: 
3 Postl (FI — 30:14.6: 4. Jeszen- 
skv (W) - 30:46.4:

400 mpt 1. Mtłdh (F) — 32.0; 
2. Botar (W) - 52.5; 3. Llnberg 
(FI _ 52.7: 4. Llppay (it I — o2.8:

tyczka: 1. Landstroem (F) — 435: 
2 -3. PUronen <F> I Homonnay 
(Wi _ 430; 4. Szakal (V) — 390:

Włókniarz Łódź — Stal Ursus 3:7.
Spójnia W-wa — Włókniarz Czę

stochowa 9:1,

wzwyż: 1. KentUa (F) — 190:
------ ---- ------------ -■ „ , Ttentals CFl — 190: 3. Hemela 

, również na 200 m. Startując po _ ,a0. Klrgergely (W) — 
raz plarws.y na tym dystansie.; '. 
Neszmely pobiła rekord krajowy | 
należąey dg Gyarmatl. Konkuren-

180:
kula: 1. Punttl (F) — 15.85; 2.

Ogniwo Wrocław - 
-wa 4:5.
Stal Radom — Stal

Budowlani

Siemianowice

2:2
2:2
2:2

0:4

30:10 
25:15

. 23:15 
21:19
20:20 
19:21 
11:27
9:31

W skoku wzwyż Glbes ustanowił 
rekord Wojska wynikiem 185. Szta
feta olimpijska CWKS, biegnąca w 
składzie Kreft, Mach, Schmidt, Goż- 
dzialskl ustanowiła zrzeszeniowy 
rekord Polski czasem 3:19,4 (po 
przedni rekord AZS — 3:20.4).

Z pozostałych wyników meczu 
warszawskiego, trzeba wvmlenti* — 
100 m — Jarzębowski i Gożdzial 
ski — 10,8. 200 m — Schmidt - 
22.3, 400 m — Mach — 50.5 3000 
m — Żbikowski — 8:35.4: kula - 
Auksztlllewlcz — 14.21; dvsk 
Andrzejr.zyk — 45.75, trófsknk

W SZCZECINIE
W Szczecinie, w czasie zawodów 

o puchar „Kuriera Szczecińskiego" 
najlepsze rezultaty osiągnęli biega
cze. Lewandowski wykazał, że 
znajduje się w dobrej formie, wy
grywając na 1500 m z Potrzebow
skim, Witulskim i Kupczykiem. Le
wandowski miał 3:50,8. Witulski 
-• 3:51.4. Potrzebowski — 3:51,8, 
Kupczyk — 3:58.4. Lewandowsld 
startował również na 3000 m.. gdzie 
zajął drugie miejsce za Ożogiem. 
Ożóg wygrał w zupełnie dobrym 
czasie 8:33.0. Lewandowski miał tu 
8:33,2, ustanawiając rekord zrze
szenia. Na 800 m zwyciężył Potrze- 
bowsld^— 1:52.0. przed Kupczykiem

Pojedynek Sidły z Radziwonowi- 
czem zakończył się zwycięstwem 
mistrza i rekordzisty Europy wyni
kiem 74,72. Radziwonowtcz miał 
67.78. Clachówna w tej konkurencji 
uzyskała 40.80. Lomowskl wygrał 
kulę — 15.4if-d}Sk — 4-1.48.' Sfa- 
tuwski 400 ni — 49,3. Kruszyński 
110 m pl — 16,1 i 200 m pl — 
26,1 Wśród kobiet najlepsze rezul
taty osiągnęła Kusion. wyrównując 
swój rekord życiowy — 12.1 na 10’0 
ny I 200 m wygiywajac w czasie

Wysoka 
porażka 
piłkarzy CWKS 
w Pradze

PRAGA, 3.10. (tal. wt). CWKS — 
UDA Praga 0:4 (0:1). Bramki Strze
lili Jakubcik. Moravclk, Zieliński 
(samobójcza) l Prada. Sędziował 
Vrbovec (CSR). Widzów 25.000.

CWKS: Szymkowiak. Zieliński. Or
łowski, Hajduk, Grzywocz. Strzy- 
kalski. Plechaczek, Połjl. Kowol, 
Rrycbcy. Cechelik.

UDA: Dolejsi. Jecny, Hertt Maso: 
pust, Novak. Urban. Moravclk, Ja
kubcik. Borovicka. Prada. Dobay.,

Rażąca nieudolność strzałowa 
napastników CWKS I brak opano
wania nerwowego u większości za
wodników były powodem wysokiej 
porażki tego zespołu z praską 
UDA. Sądząc z przebiegu gry l sv- 
tuacji podbramkowych.^ Polacy za
służyli na kilka bramek, i gdyby 
nie samobójczy strzał Zielińskiego i 
zmarnowanie kilku doskonałych / 
sytuacji przez napastników CWKS, 
wynik spotkania byłby dla niego 
znacznie korzystniejszy.

Drugie spotkanie rozegra CWKS 
w środę 6 bm. >

Piłkarze Arsenału 
są już w Moskwie

MOSKWA, 3.10 (tel. wł.). Ha lot
nisko w Moskwie przybyła dziś' 
drużyna piłkarska Arsenału. Pierw
szych piłkarzy angielskich na zie
mi radzieckie] powitała bukietami 
kwiatów cala Jedenastka moskiew
skiego Dynamo, która ■ spotka się 
z Arsenałem w Środę w meczu roz
grywanym przy Świetle elektrycz
nym.

Wiadomości

Ogniwo Kraków — 
2:8.
i. Spójnia (z* wa 
2 Ogniwo v,'ro-iaw

Spójnia Łódź

8:18
9

Ogniwo Kraków

Trzeci tytuł 
Grundmanna

SZCZECIĄ 3.10 (t«l. wł.) Trzeci 
w sezonie mistrzowski tytuł na fo
rze zdobył utalentowany gwardzi
sta z Wrocławia, Józef Griińdmann. 
Tytuł ten wywalczył w gronie 23 
kolarzy, którzy startowali w nie
dzielę na szczecińskim torze 

| GWKS w mistrzostwach Polski na 
50 km. Ze znanych toiwcow za
brakło na starcie Jedynie Zająca 
z CWKS-u.

Ostateczna klasyfikacja przed
stawia się następująco: t. Grund- 
mann fGw) 13 pkt. (czas 1.15,14). 
2. Bek (Wł. Ł) — 11. .3. Kupczak 
(Wł. Kr i - 5. 4. Michalak (Wł. Ł.k 
5) Musialski (GWKS Szczecin).

80 m pł: 1. Seabnrne IA) — 11.0 
(rekord Anglii); 2. Desforeen (Al 
— 11.1: 3. Nemeth (W) — 11.9: 
4. Erdoedt (W) — 12.0; 2 strzeleckie

---------- •“ Pemudt! rekordy Polski
Zęz 40- । SZCZECIN 3.10 (teł. wł.) Na ra- 

' i wodach strzeleckich o mistrzostwo
555: 4. Juhasa (Wi

Vlgh (W)oszczep: .. .................
2. Larze (W) — 43.74: 3. Collins . "-7-7- fAi aa d*?‘ 4 DiiVaz tAi — 36 47' woj. szczecinsKiogo uzyswano sza- (Al 4 IAI I r«g bardzo dobrych wyników.

dy«k: 1. Seredl fW) — 45.90. 2. M, In. 2ir»kowsk» pobiła dwa 
•losząne (M l -- 42.35: 3. I.lrl 'A: i rakordy Polaki. W konkurencji 

41.33: 4. Allday (A> — 18.43; pw-12 uzyakała ona 164 pkt, tj.
3x800 mi 1. Wfgrv — (1:34,4 (re- o 6 pkt lapl«J od dotychczaaowago 

kord Wwlorl; 2. AnjHa — W:34.4 rakordu, a w konkurencji PD-2 — 
(rekord Anglii). 330 pkt., czyli o 2 pkt. lepiej od

K. B. | poprzedniego rekordu.

Ogniwo Bielsko ugięło się 
przed wicemistrzem Poiski

KRAKÓW, 3.10 (tel. wł.). Gwar- 
dia Kraków — Ogniwo Bielsko 
14:6. Bardzo słabo wvpadl debiut 
benlamlnka ligi bokserskiej w Kra 
kowle. Trzy przegrane walki przez 
dyskwalifikację świadczą o dużych 
brakach w przygotowaniu terh 
nicznym 1 kondycyjny m. a trud 
noścl z wystawieniem pełnej dzie
siątki — o brakach nrgantzarvj- 
nych.

W tych warunkach |edmvm 
z bielszczan. który zdołał nawią
zać równorzędną a przx tym na 
dobrym poziomie stoląrą walkę. bvł 
Kaliski, przewyższał on umiejętno
ściami zdobywców punktów dla 0- 
gnlwa — Wadasa i Wtndaka oraz 
Kubalę, który natrafił na niedyspo
nowanego w tym dniu Kowafskle- 
go. Oczekiwany przez miłośników 
pięśclarstwa pojedynek młodszej 
generacji Bielów 1 Pietrzyków-

Idrh nte doszedł do slcitku, i 
nlodszy Pietrzykowski zml

gdyż 
ifenla

barwy klubowe/
Wyniki (na pierwszym miejscu 

Gwardia): Rzeszutko wygrał przez 
dyskwalifikacje w 3 r! Osterdv. Ko 
wałek’ prae^ral przez dyskwalifi
kację w 3 r. z Kubala. Walczak 
zdobył punkty w.o. wskutek braku 
przeciwnika, Mrek zwyciężył przez 
dyskwalifikację Zygmunta. Kudła 
cik wygrał przez t.k.o. w 3 r. 
z Kalickim Chodorowski zwrriężrł. 
przez t.k.o. w 1 r. Lisicka. Musiał 
przegrał z Wadomsklm, Polewka 
uległ WindakowL Biel H zwyciężył 
przez dyskwalifikacje Żurawskiego 
w 2 r.. Biel I zwyciężył przez Lk.b. 
w 3 r. Pietrzykowskiego I.

W ringu sędziował AntonluR (Ol
sztyn). punktowali: Markowski 
(St-gród), Anioła (Wr), Twardowski 
(Ł).

z zagranicy
MOSKWA 3.10 (t«l. wł.). Piłkarski 

zespół Dynamo-Kijów, który ma w 
bm. przybyć de Polski, zakwalifi
kował się do półfinału Pucharu 
ZSRR zwyciężając w 1/4 finału 
Sparlaka Moskwa 3:1.

WIEDEŃ 3.10 (tel. wł.) Pięściar
skie spotkanie międzypaństwowe 
Węgry — Austria, które miało się 
odbyć w Wiedniu 1 października 
na wolnym powietrzu, aby umoż
liwić obejrzenie tego meczu więk
sze! Ilości ludzi, było z powodu 
padającego od kilku dni ulewnego 
deszczu dwukrotnie odkładane. 
Wreszcie odbyło się w niedzielę 
przed południem w Soflensaal.

Kolejarz Szczecin-Gwardia Warszawa 11:9
SZCZECIN 3.10 (tel. wł.) Kolejarz 

Szczecin — Gwardia Warszawa 
11:9. Pierwsze w bleżącvm sezo
nie spotkanie benlamlnka I ligi 
Kolejarza Szczecin przyniosło mu 
zwycięstwo. W Kolejarzu na wy
soką notę zasłużył młody pfórko- 
wlec Gorczyński, który stawił nie
spodziewanie silny i skuteczny o- 
pór kadrowlczowl Rozplerskiemu. 
Mezłą formę zademonstrowali rów
nież pozostali członkowie kadry na
rodowej. •

Wyniki (na pierwszym miejscu 
Kolejarz): po żywej 1 szybkiej wal
ce Zmuda wypunktował Potockie
go; Murawskiemu w 3 r. poddał

sekundant Zawadzkiego; Garczyń- 
ski po najładniejszym spotkaniu 
nieznacznie uległ Rozplerskiemu; 
.Sokołowski po emocjonującej wal
ce zremisował z Napleralsklm; Zie
liński przegrał przez t.k.o. w 3 r. 
z Ponantą Tl; Sadowski, przeważa
jąc wysoko przez wszystkie 3 run- 
dy, wypunktował Pułakowskiego; 
Piński wygrał przez dyskwalifika
cję przeciwnika w 3 rundzie; 
Krajewski Jednogłośnie pokonał 
Borkowskiego: Paterka został zdy
skwalifikowany w >3 r. z«i bicie gło
wą — punkty dla Gwardii zdobył 
Kołpak. Gwardzista Drewicz zdo
był punkty bez walki.

Najbardziej utalentowana młodzież ZSRB
trenuje od niedzieli na „Torwarze“

Dokończenie ze str. 1

112 zapaśników w turnieju ogólnopolskim 
i ;S

„I.,.in... tumie) zanaś- z tezo powodu, z.e narazu

W spotkaniu tym Węgrzy zwy- 
, ciężyli 16:4. Dla Austrii punkty 

zdobyli 19-letni Schnugg, występu
jący po raz pierwszy w reprezen- 

. racji oraz Zima i Potesil, którzy 
.* zremi-owall ze swymi przeclwnl- 

kami. Jedyne zwycięstwo przez 
nokaut uzyskał Węgier Raduly w 
II rundzie.

Waga musza: Schnugg (A) po
konał na punkty Szabo (W); ko
gucia: Fekete (W) zwyciężył na 
punkty Primusa (A); piórkowa: 
Zima (A) zremisował z Horvathem 
(W); lekka: Kellner (W) wygrał na 
punkty z Berghuberem (A); lekko- 
pótśrednla: Potesil (A) zremisował 
z Juhasem (W); półśrednia: Budai 
(W) wypunktował Ruscha (według 
ogólnej opinii wysoce krzywdzące 

, dla tego ostatniego orzeczenie sę
dziowskie). lekkośrednla: Papp (W) 
wygrat na punkty z Wolfem (A); 
średnia: Raduly (W), zwyciężył 
przez ko w II rundzie Bothego (A); 
półciężka: Piachy (W) wypunktował 
Scheibera (A); ciężka: Szabo (W) 
zwyciężył na punkty Schwelgera 
(A).

WIEDEŃ 8.10 (tal. wi.(. Do Wied
nia przybyli Już pierwsi zawodni
cy zagraniczni na mistrzostwa 
świata w podnoszeniu ciężarów, 
które rozpoczynają się w czwar
tek 7 bm. .

Najliczniej reprezentowana bę
dzie drużyna Związku Radzieckie
go. Oprócz słynnych zawodników 
radzieckich na miejscu są Już 
również Irlandczycy. Norwegowie. 
Burmańczycy I Jeden Hindus.

BUKARESZT, 3.19 (tel. wl'f. — 
W niedzielę rozpoczął się WyScIg 
Dookoła Rumunii. Bierze w nim u- 
dział 60 kolarzy rumuńskich oraz 
8 Bułgarów. W niedzielę kolarze 
przejechali pierwszy etap dhigośćl 
133 km z Bukaresztu do Bazau. 
Zwycięstwo odniósł Bułgar Gieor- 
giev — 3 godz. 21 min. 31. sek., 2) 
Chrtstov (Bułgaria) — 3:21,46, .3) Dat
ku (Bumunia) — 3:22,01, 4) Georges- 
cu (Rumunia), 5) Stefu (Rumunia), 
6) Ognianskl (Bułgaria), 7) Niiculescu 
(Rumunia) — wszyscy w tym sa
mym czasie co trzeci.

LONDYN. 3.10 (tel. wM. Meczem 
Anglia—Irlandia 2:0 rozegranym 
w Belfast rozpoczęli- ślę mistrzo
stwa piłkarskie Wielkiej Brytanii. 
Bramki dla Anglii strzelili Hawnes 
I Hevte: wyróżnili się Wright i 
bramkarz Wood.

PARY2, 3.10 (tel. wł.). Zakończo
no tu 13-etapowy wyścig kolarski 
•4TSHr.d'Eur°Pe" na trasie ponad 
3.000 km (bez dnia przerwy). Zwy
ciężył Voipl (Wiochy) w 83:31,59 
przed Belgiem Couvreur — 
83:34,16.

BERłJN, 3.10 (tel. Wl.). W Koblen
cji odbyły się zawody lekkoatlety
czne. w których brała udziął cała 
czołówka Niemiec zachodnich.. Z u- 
zyskanych wyników na wyróżnie
nie zasługuje rezultat WUla w rzu- 
Sn -74.06. Inne wy
niki: 100 m — Pohl — 10.6: 200 m 
— Fuetterer — 21,1: 400 m — 

l:ol,8; 3000 m — Dohrow i Law- ,ne1z-ri§;g?'8: 110 m - sU

rakter wymiany nabytych przez 
oba zespoły doświadczeń.

19 zawodników radzieckich 
rekrutuje się z pięciu drużyn. 
Liczebną przewagę ma w tym 
zespole moskiewski CDSA, w 
którego barwach gra aż 8 na
szych gości — obrońca Ryżów na
pastnicy Sologubow. Brunów, 
Kopylow, Nowożilow, Pantiu- 
chow, Baulin oraz wspomniany 
już as ekipy radzieckiej — 
bramkarz Mkrtyczan. Ten ostat
ni jest jednym z najstarszych, 
ale i najbardziej doświadczo
nych hokeistów radzieckich. Jest 
on jednym z pierwszych, którzy 
wyczynowo zaczęli uprawiać w 
ZSRR hokej kanadyjski.

Mkrtyczan był reprezentan
tem w pierwszym oficjalnym 
spotkaniu międzynarodowym 
hokeistów radzieckich. Było to 
w 1948 r., kiedy do Moskwy 
przybyła reprezentacja CSR, 
zaledwie w tydzień po zdobyciu 
tytułu mistrza świata, po mi
strzostwach, którychś finałowy 
mecz CSR — Kanada zakoń
czył się rzadko spotykanym 
wynikiem 0:0.

Hokeiści radzieccy — to war
to zapamiętać —• w pierwszym 
meczu zwyciężyli wówczas 6:3. 
w drugirt przegrali 3:5, trzeci 
zaś zremlecwall 2:2, użytkując

w s-potkanlach z mistrzem świa- 
ta korzystny stosunek bramek 
11:10.

Mkrtyczan graj również prze
ciw Polakom w 1949 r.

nikiem ekipy przedstawicieli Ko
mitetu Kultury Fizycznej i Spor
tu ZSRR — Zajcew.

Nasi goście nie tracąc ani 
dnia, z miejsca przystąpili do 
treningu. Udali się na Torwar, 
gdzie witani serdecznie przez 
całą załogę budowlaną obejrzeli 
teren swej przyszłej „pracy". 
Próby zamrażania tafli zdały 
pomyślnie egzamin i oto już w 
sobotę, drugiego października 
na tafli uwijali się hokeiści.

Hokeiści radzieccy będą tre- 
nować dwa razy dziennie, rano 
i wieczorem. Torwar otwarty 
Jest - dla wszystkich, tak że co
dziennie od godziny 16 'do 22 
oglądać można na stołecznym 
sztucznym lodowisku treningi 
hokeistów Związku Radzieckie
go i naszej kadry.

Poza zasłużonym mistrzem 
sportu, uczestnikiem mistrzostw 
świata bramkarzem Mkrtycza- 
ncm. drużyna składa się w 
większości z najbardziej utalen
towanej młodzieży hokejowej 
ZSRR. Zaledwie 10 dni temu 
drużyna ta została zestawiona 
w całość. Mimo młodego wieku 
większości naszych gości (20— 
24 lat), widu z nich ma już 
doświadczenie międzynarodowe, 
nabyte w spotkaniach z kluba
mi szwedzkimi, fińskimi, nor- 
weskimi i reprezentacją NRD 
u siebie i zagranicą, wszyscy 
zaś reprezentowali barwy swych 
zrzeszeń w bojach ligowych o 
mistrzostwo ZSRR.

Hokeiści radzieccy, podobnie 
zresztą jak I nasi reprezentanci 
nie trenowali jeszcze w tym 
sezonie na lodzie ani razu. Po 
raz ostatni naal goście mieli 
łyżwy na nogach Id marca. 
Szanse są więc niejako wyrów- 
nańe I rzecz jasna pobyt mło
dzieżowej reprezentacji ZSRR 
w Polsce będzie mlal wyłącznie 
charakter treningowy. Obok 
wspólnych treningów program 
przewiduje Jednak I meeze 4o- 
wartyzkłe, będą one miały cha

Ale oto dalsi członko-
wie młodzieżowej reprezentacji, 
którą gościmy, zawodnicy Le- 
ntngradzkiego Domu Oficera — 
bramkarz Pleciukiewicz, obroń
ca Karpow I napastnicy Wolkow 
I Beklaszew, członkowie Dyna
mo z Moskwy, obrońcy Kosta- 
rlew I Tlchonow oraz napastni
cy Jcgorow I Klimowicz. Ten 
ostatni, mimo iż jest pierwszy 
raz w Polsce, znany jest nam 
dobrze. Szczególnie bywalcy ki
nowi rozpoznają w nim chyba 
jednego z bohaterów filmu 
„Drużyna"... Zespól radziecki 
uzupełniają dwaj napastnicy 
Chemika z Elcktrostaiu — Priaż- 
nlkow I Grlebiennikow oraz je
dyny reprezentant Skrzydeł So
wietów, obrońca Siedow.

W ekipie radzieckiej jest jeaz-

BTUUU9M
W niedzielę zakończył się ogomu- । źr»91:3P; polski indj-widualny turniej zapaś- • « d

B.V45! nlczy. który’ miał posłużyć do usta- , na kontuzję. 
Rń-ńo I l«nta reprezentacji Polski na spot-1 
7fńq łkania z Bułgarami. W turnieju 
68:52lIT,^ł m<ejsre nieprzyjemny mcy- 
63 ST , <1ent. spowodowany przez klerów- 
53'77 nierwo reprezentacji stalinogrpdz- 
45-75 kłe|. które wycofało zawodników 
■2 L- w ‘trakcie walk finałowych, przez 

co zawodnicy cl stracili szanse 
zdobycia pierwszych miejsc.

O rozmiarach, turnieju 
wymownie liczba 112 startujących. 
W eiągu trzech dni stoczono ponad 
150 wslk. Werunktem ndztafu by 
stert w «Hmlneejl wojewódzwej I 
posiadanie en najmniej II k1as> 
sportowej. Do wysokiego pozio
mu turn’eju przyczynił się w clu- 
^m stopntu udział kadrowtczńw 
z obozu przygotowawczego w cet- 
nlewle. Pomysł stertu tych

43:87 
41:89

hokeja na trawie
W rozgrywkach o wejście do li

gi hokeja na trawie uzyskano re-
zukatv:

Spójnia Bydgoszcz 
Cieszyn 1:1 (1:1).

Gwardia Przemyśl 
ssapa 4:0 (1:0).

Ogniwo

AZS War-

AZS Szczecin - AZS Gdańsk 2:0 | nlewle. Pomysł startu tych rąw»d- 
:0). ników w cięildm turnieju na Wika(2:0).

■ naKoTe|noj!' mlejic w po»zezegdl- 

ny£U^'  ̂
Kaczmarek (Pozn I). 3.

, <Kr>: kogucia: 1. Trojanowski (ka
dra). 2. Mycka (W wa II). 3. .Terz? 
Bizoń (Stal II): piórkowa: 1. Dr« 
(Wr;, 2. Wojtasik (W-wa II). 3. 
Szczepaniak (Pozn): lakka: I. Zu- 
ławnlk (kadra). 2. Palowski (Opole). 
8. Bolesław Bizon (St-gród II): pół- 
średnia: 1. Kuczyński (kadra). 2. 
Leezvszek (Stczec). 3. Brodzlszew- 
skl fW-we I): irednla: 1. Szalewskl 
(kadro). 2. Floni (W-wa I). 3. Je- 
draszek (Bydgl: półciężka: 1. Raw
ski (W-wa IB. 2- Mocny (kadra). 3. 
Radoń (Kr): ciężka: I. Mąka (ka
dra). 2. Sosnowski (Wr). 3. Znm-
brxyeki (Szcteeln,.W. Wiechowski

eze jedna znakomitość tre-
ner Tarasów, zasłużony mistrz 
sportu I doskonały do niedaw
na zawodnik, a obecnie jeden 
z największych fachowców ho
keja kanadyjskiego w Związku 
Radzieckim. Drugim trenerem 
Jest mistrz sportu Wiktorów, 
lekarzem Fledotow, zaś kierow

Postanowiono również, że po 
•kilku dniach wstępnych trenin
gów rozegrane zostaną spotka
nia towarzyskie. Zaplanowano 
ich pięć, z tym, że ,na razie usta
lono tylko cztery terminy me
czów warszawskich — 10, 12, 
14 i 16 bm. Piąty mecz, w za
leżności od „gotowości bojowej" 
Torstalu odbędzie się w Stali- 
nogrodzle. Wszystkie spotkania 
warszawskie rozpoczynać się 
będą o godz. 19,00.

J. MrzygUd

MOSKWA, 3.10 (tel. w!.). Druty- 
Dvn»mo Tbilisi ro- 

^5ra,a Nerwiize npotkantó podczas M Wks»^^ r^»



Str. 4 PRZEGLĄD SPORTOWY

Dynamo 
Moskwa 
o krok od tytułu 
mistrza ZSRR

[Cieślik dal koncert gry Mk Rad.Hn
ratując się

Chorzów przed spadkiem
MOSKWA 2.10 (tel. wł.). Rozgryw

ki o mistrzostwo Związku Radziec
kiego w pitce nożnej dobiegają 
kortra. W rozegranych ostatnio 
spot kaniach Dynamo ’ Moskwa po
konało moskiewskie Torpedo 3:2 
(2:2) a Spartak Moskwa zremiso
wał niespodziewanie z Dynamo KI 
Jów 1:1 (0:1).

TABELA

zdetronizowała Włókniarza Łódź

1. Dynamo Moskwa
2. Spartak Mińsk
3. Spartak Moskwa
4 Rezerwy Pracy
5. Dynamo Kijów
6. Zenit Leningrad
7. Dvnnmo Tbilisi
8. CDSA
9. Torpedo Moskwa

10 Loknm. Moskwa
11. Skrzvdla Sowietów
12 Lrk<>m Charków
13. Torpedo Gorki

33:13 
30:16 
27:15 
26:22 
26'22 
23:23 
23:25 
22:24 
22:2« 
21:25
2028

42:19 
28:21 
43:23 
29:25 
31:29 
27:25 
38:47 
29:29 
34:3-4 
19 18 
20-28 
1.9:39 
17:39

Do rozegrania pozostały leszcze 
tylko czterv spotkania. Grać będą’ 
Spartak Mińsk z Dynamo Mo- 
0l<wa oraz moskiewski Spartak i 
CDSA. moskiewskim Lokomotlw t 
Zenitem Leningrad.

Prawie pewnym kandydatem na 
mistrza ZSRR jest Dynamo Moskwa, 
któremu do tvrntu wystarczy re
mis z. mińskim Spartaklem lub też. 
w wmadku porażki, utrata choć
by jednego punktu przez moskiew
skiego Spartaka w jednym z trzech 
pozostałych mu do rozegrania me
czów

Szereg! I ligi opuszczają Loko- 
motiw Charków I Torpedo Gorki 
Awansuje tylko ledna drużyna tak. 
te najwvższa kla^a piłkarska ZSRR 
liczyć bedzle w przyszłym roku 12 
respołów.

Benlamlnek I ligi na rok 1955 
wyłoniony zostanie z turnieju fl 
nałowego 6 najlenszych drużyn II 
ligi. Prawo do udziału w tvm tur 
nleju zdobyły: Spartak Jerewań. 
Neftłanlk Raku. Zenit Moskwa. 
Spartak Vflnlus. Szachtlor Stallnn 
oraz Torpedo z Rostowa nad Do
nem.

STALINOGRÓD 3.10 (tel. wł.). 
UNIA CHORZÓW — WŁÓKNIARZ 
LODŹ 2:0 (1:0). Bramki zdobyh: 
Cieślik i Pohl. Sędziował Aleksan
drowicz z Warszawy, Widzów po
nad 30.000.

UNIA: Wyrobek, Giebur, Bar- 
tyła. Bomba, Suszczyk, Siekiera, 
Bochenek, Pohl, Alszer, Cieślik, 
Kubicki, (Mateja), trener Niemiec.

I WŁÓKNIARZ: Kłaczek, Walczak. 
। Urban, Baran. Jańczyk, Stusio, Je- 1 
। zierskl. Pilarski, Kokot. Soporek, '

Kubocz,. trener Kroi. 1
I

Spontaniczne oklaski zgotowała : 
widownia Cieślikowi, gdy piłkarze I 
obu zespołów opuszczali boisko po । 
pierwszych 45 minutach gry. Trze
ba przyznać. Iż zasłużony mistrz - 
sportu, nasz czołowy reprezenta- j 
cyjny piłkarz całkowicie na nie za- . 
służył, ponieważ zagrał jeden z 
lepszych meczy w tym sezonie 1

mimo, że stale miał kliku pieczo
łowitych opiekunów potrafił bły
snąć wielkim talentem. On też był 
najlepszym zawodnikiem na boi
sku, dając koncert gry, wykazu
jąc dobry drybllng, kąśliwe* strza
ły I zrozumienie dla gry zespoło
wej.

Przy nim Inni aktorzy tego me
czu wypadli dość przeciętnie, tak, 
że właściwie nikt poza świetnie 
broniącym Wyrobkiem nie zasłużył 
na wyróżnienie.

Mimo świetnej gry Cieślika Unia 
— choć wygrała w sposób nie bu
dzący żadnych zastrzeżeń — po
stawą swą nie zachwyciła w stu 
procentach. Widzieliśmy co praw
da kilka ciekawych kombinacji 
środkowej trójki ataku, ale każ
da próba rozciągnięcia gry I wcią
gnięcia do ofensywy skrzydłowych 
paliła na panewce.

Tak jest. Unia nie ma w tej

chwili skrzydłowych nawet o prze
ciętnych walorach. A szkoda. Bo 
gdyby na tych pozycjach mieli 
chorzowianie pełnowartościowych 
zawodników, to zyskałaby na tym 
gra całego ataku.

Włókniarze rozczarowali na ca
łej linii, nie pokazali w ciągu me
czu ani jednego stylowego zagra
nia. O Ile defensywa miała kilka 
św.etnych momentów (np. wybicie 
głową p łki z linii pola bramkowego 

j przez Barana), to atak zupełnie 
zawodził. Fakt Jednak pozostaie 
faktem, że mimo to łodzianie trzy
krotnie umożliwili Wyrobkowi po
kazanie swych wysokich umiejęt
ności. Było to jednak „zasługą** 
obrońcow Unii, z których poza 
Gieburem wszyscy popełniali rażą
ce błędy. Przebłyski dobrej gry w 
ataku łódzkim miał Soporek,

Przebieg meczu był dość mtere- 
! sujący.* W pierwszej połowie tempo 
kbyło dość silne, co odbiło się na

Samobójcza bramka Kaszuby 
przyniosła dwa punkty 

warszawskiej Gwardii

Tabela 
strzelców
I i li ligi

| LIGA
10 — Kempny;
8 — Pohl:
7 — Anioła:
6 — Mordarskl, Cieślik. Soporek, ; 

Baszkiewicz:
5 —• Trampisz. Kokot. Muskała, j 

Sąsiadek. Piechaczek:
4 — Alszer. Pilarski, J Wiśniew 

ski. Wiśniowski. Hachorek;
3 — Kubocz, Jankowski. Breiter. 

Wiśniewski (Gw. Bdg.). Dy
bała. Barański. Wawrzusiak. 
Kasprzyk. Brzeski:

2 — Powała. Wiśniewski (Gw. 
W-wa), Olszewski. Król, Ko- 
wol. Radoń. Machowski. 
Pohl III. Norkowskl. Gołąb, 
Kościelny:

1 — Mateja, Kohut, Kotaba, Ko
złowski, Przybylski, Jazło 
wieckl. Rajtar, Giebur, 
Zientara. Szleger, Gama;. 
Wróbel, Wojciechowski. Ja
neczek, Ciupa, Matula, Gti- 
mas, Jezierski, Gogolewski. 
Lizurek, Słoma, Kaszuba. 
Dudoń. Olszówka. Jańczyk, 
Kubicki, Piątek.

Samobójcza — 4.
' II LIGA

8 — Sobek. Glajcar;
7 — Szymborski. Wieczorek. 

Barwiński, Kucharski:
6 — Krawczyk, Fojclk;
5 — Uznanski. Matysik, Borek, 

Golenia. Zełenay, Zabicki;
4 — Roik III. Musiał. Majewski. 

Foryszewskl, Tarsia, Goź
dzik, Kupiec, Syk:

3 — Oprych, Krężel, Głowacki, 
Klik, Nowicki. Czyż, Stoły, 
Szwed. Szularz. Browarski;

2 — Wspaniały. Janczyk, Gaw
lik, Jabłoński, Pietruch, 
Krasówka, Prokurat, Czech. 
Baut. Luda, Połednik. Cho- 
miczuk. Bożek, Zając;

1 — Dubiel, Morek, Dragoń 11. 
Wójcik. Kamyczura Jodłow
ski, Banlsz, Lasecki. Słysz. 
Potoczek, Pulikowskl I, 
Jugas. Burda. Gronowski, 
Toporski, Czubata. Fuchs, 
Kruk, Cichosz. Kozłowicki, 

- -jllkowskl II, Ku
rach. Szmajda. Rogocz, 
Poćwa.

WARSZAWA, 3.10. Gwardia War
szawa — Ogniwo Kraków 2:1 (1:0). 
Bramki zdfhyli dla Gwardii — 
Baszkiewicz I Kaszuba ze strzału 
samobójczego dla Ogniwa -- Go
łąb. S«?dzmwHl Orliński (Stalino 
gród). Widzew 5

Gwardia: Sieranisrvn. S“hrzak 
Maruszkicwh’/. Ochmański Wiś 
nlewskl ZieitarR 0Nzew«kl Bizo 
zowski. Harhorek. Baszkiewicz. Ja 
złowterki

Ogniwo: Pajor, Mazur, Ka
szuba: Ghmas, Wapiennik. Kolasa. 
Gołąb. Dudoń. Radoń, Kasprzyk, 
Wawrzusłak.

Tym razem na sukces warsza 
wlaków złożyły się dwa tylko... 
błędy defensywy Ogniwa. Przed 
przerwą GHmas przyglądał się. lak 
Baszkiewicz przejmował piłkę z ro 
gu. a następnie z trudnego ka'a 
strzelił na bramkę, po przerwie 
w memencie gdy obie drut\ n\ za 
dowolone z .wyniku czekab. z u 
•ę^kniemem na koniec -iurkana 
Kaszuba muno rnznaczliwet m 
hinsonarlv Paiora uz.sk.d <iza 
tern nie do obrony drugą bramki 
dla Gwardh

Niedzielny mecz okresami przy 
nominał niesławny finał Pucharu 
Polski Poziom spotkania był sła 
b‘utkl oba atak! grały niemal na 
..stojąco", niekiedy jedynie decy 
dując się na Indywidualne prze 
boje. W tych warunkach ułatwio
ne za lanie mlałv obrony obu ze 
spolów. Likwidować one bez tru 
du tai< z Jednel strony nieśmiałe 
ataki filigranowego Dudoula I Ra 
don'a Jak I z drugiej żywiołowe 
zapędy Baszkiewicza 1 Machorka 
Nie przesadzimy twierdząc, że Ka 
szuba zaszachował w zasadzie ca 
ły napad warszawski. Jeden, na 
wlasem mówiąc nieszczęśliwy błąd 
tego zawodnika, pozbawił Ogniwo 
zasłużonego remisu.

W pierwszej połowie spotkania 
gra była wyrównana, po przerwie 
częściej atakowali gwardziści. Po

strzeleniu wyrównującej bramki 
Ogniwo wycofało do tylu obu łącz
ników nabawiając sie jedynie na 
grę defensywna Bvł to niewąt- 
nltwi» błąd który w rezuharie za 
kończył «Uę utra a d''uj;ei htamki.

Prowądzr-iie dla Gwn-dH uzvs 
ka’ w 34 min Baszkiewicz wy- 
*'óunal w 65 min G<»ląi. no rzucie 
m»invm bl:\rn przez Glima<H W 
78 min Ka-—uha strzebł w-pnmnla 
ną Już bramkę samobójczą.

(L)

1 późniejszej postawie obu drużyn. 
I Unia przeważała wyraźnie, często 
। zatrudniając dobrze dysponowane

go Kłaczka. Bramka zdobyta przez 
Cieślika padła w ostatnich sekun
dach pierwsze) części meczu. Po 
zmianie pól tempo znacznie osłab
ło, ale stroną przeważającą w dal
szym ciągu była Unia. Na 8 minut 
przed końcem meczu Mateja tra
fił w poprzeczkę, a do odbite) pił
ki dobiegł Pohl I celnie strzelił. 
Bramkarz łodzian nie ponosi wi
ny za utratę obu bramek. Najład
niejszym momentem spotkania by
ła akcja przeprowadzona przez 
Unię w 45 min. gry. Niestety. 
Cieślik minimalnie strzelił piłkę
ponad poprzeczkę. Ale za to w
kilka chwil później celnie trafił.

Z dwóch Gwardii 
bydgasiu e sza od krakowskiej

KRAKÓW. 3.10 (tel. wł.). Gwar
dia Kraków — Gwardia Bydgoszcz 
0:3 (0:2t. Bramki dla Gwardii zdo 
b-. li Xockuwskl Piątek I Brzeski. 
Sędzia Marszol iStallnogród). Wi
dzów nk Id tys

Gwardia Kraków: Jurnwicz. Pio 
rmwski Miksa Flanek, BHzowskL 
Mamnń. Kotaba. Kościelny II tRo 
soza). Adamczyk, Gamaj.* Mordar- 
ski Trener Skoraczyńskl.

Gwardia Bydgoszcz: Burchard. 
Dziadek. Nowacki. Murzyn. Stefań
ski, Pisko Wiśniewski. Przybylski. 
Piątek. Norkowskl. Brzeski Trener 
Kotlarczyk.

Po fatalnym starcie, kiedy to 
Jut w 1 min. z winy Miksy stra 
cRa drużyna krakowska bramkę: 
po chaotycznej grze do przerwy 
po zmianie boisk krakowianie zdo
byli wyraźną przewagę.

Przez 20 min. w tym okresie 
gra toczyła sie wyłącznie na polu 
bramkowym bydgoszczan. Mimo 
wspaniałej postawy Burcharda I 
pełnej ofiarności gry obrony go 
ścl, bramka wlslala w powietrzu.

Ta bramka. k*óra mogła zaważyć 
na wyniku całego spo’kanla padła 
Istotnie, ierz.. sędzia dopauzyl siy 
spalonego I zarządził rzut wolny.

Ta niesłuszna decyzja do reszty 
zdeprymowała miejscowych. Po 
zwolill oni sobie strzelić trzecia 
bramkę, przy czym — tak Jak 
przy dwóch poprzednich — wy
łączna wina spada na Miksę.

Słaba gra Miksy, nieudolność na
padu drużyny krakowskiej były 
więc przyczynami wysokiej poraż
ki o tyle zasłużonej, że trzem za 
ledwie zawodnikom — Mordarskie 
mu. Flankowi i Piotrow-kiemu kfó 
rzy wypełnili swoje zadahie w spo 
sób wzbudzający podziw pizeciw 
stawiła bydgoska Gwardia ambitnie 
walczący i szybki zespół.

Najlepszymi w zespole zwyclez 
ców byli odważny 1 obdarzony bły 
skawlcznym refleksem bramkarz. 
Burchard, doskonały taktycznie, 
choć nieco za ostro grający śród 
kowy obrońca Nowacki oraz Pią
tek.‘Norkowskl I Brzeski.

(St. H.)

pokonał
Ogniwo Bytom

STALINOGRÓD, 3.10 (teł. 
wl.). — Górnik Radlin — Ogni
wo Bytom 8:1 (2:0). Bramki dla 
Górnika zdobyli -Wiśniowski 1. 
Jankowski, dla Ogniwa Tram- 
pisz. Sędziował Mytnik z Krako
wa. Widzów ok. 7.000.

Górnik: Budny, Warzecha, 
Grzegoszcźyk, Budziński, Olej
nik, Saks, Dybała, Musialik, 
Jankowski, Szleger (Węglosz). 
Wiśniowski; trener Dziwisz.

Ogpiwo: Skromny (Bem), Ma- 
selli,! Olejniczak. Cichoń, Nar- 
lóch, Kaznecki, Sąsiadek, Tram- 
pisz, Kempny, Ciupa, Wiśniew
ski; trener Koncewicz.

Podwójną niespodziankę spra
wili swym zwolennikom piłka
rze Górnika Radlin: zainkaso- 
wali dwa punkty oraz pokazali 
całkiem niezłą' grę, zwłaszcza w 
pierwszej połowie. Gdyby pił
karze Górnika posiadali lepszą 
kondycję, to prawdopodobnie 
obraz gry przez całe 90 minut 
byłby całkiem znośny.

Górnicy zwycięstwo zawdzię
czają przede wszystkim uporowi 
i ambicji całego zespołu. Od 
pierwszych minut gry gospoda
rze natarli wielką siłą, wybili 
całkowicie z konceptu jedenast
kę Ogniwa i zanim ta zoriento
wała się w sytuacji, straciła już 
dwie bramki.

Na minus Ogniwa trzeba za
pisać to, iż drużyna w pierw
szej połowie meczu nie potra
fiła otrząsnąć się z dużej prze
wagi gospodarzy, broniąc się 
zupełnie nieporadnie, choć wia
domo ogólnie, iż najlepszą for
mą obrony jest przecież atak.

Po przerwie obraz gry się 
zmienił. Gospodarze mając w 
zapasie dwie bramki znacznie 
pofolgowali, co wykorzystali by- 
tomiacy przechodząc do zdecy
dowanej ofensywy, która cza
sami przemieniała się w oble
ganie ..świątyni" Budnego, ale 
mimo to zdobyli tylko jedną 
bramkę.

W drużynie Górnika wyróżni! 
się Grzegoszczyk, Olejnik, Jan
kowski i Wiśniowski. Ogniwo 
natomiast najlepszych graczy 
posiadało w. Ctchoniu, ambit
nym Narlochu I mrówczo pra
cowitym Ciupie.

(j. b.)

Fragment i drugollgowego spotkania Koje jara Warszawa 
się rzadko notowanym w tym sezonie zwycięstwem dni^ny 

. Grom w asyście stopera Wolszy likwiduje

Górnik Zabrze, które zakończyło 
stołecznej. Bramkarz Kolejarza 
atak gości

Stal Sosnowiec
puka do wrót I ligi

po zwycięstwie nad Włókniarzem Kraków

B.D
Samobójcze — i.

Wyniki 
ezerw I ligi
Gwardia W-wa — Ogniwo Kra-

i .w 1:1 (1:1) 
Kolejarz Poznań — Budowlani

1 lorzów 2:2 (0:2) 
Górnik Radlin — Ogniwo By- 
n 0:3 (0:1)
Unia Chorzów — Włókniarz 
idź 3:1 (1:0) 
Gwardia Kraków — Gwardia 
dgoszcz 9:1 (4:1)

TABELA
Gwardia Kraków 
CWKS W w a 
Gwardia W wa 
Ogniwo Bytom 
Ogniwo Kraków 
Unia Chorzów 
Kolejarz pozn. 
Włókniarz Łódź 
Górnik Radlin 
Budnwl. Chorzów 
Gwardia Bdg.

7 19 U 2ó 
5:23 12:51

Jesteśmy na stadionie Dynama w Moskwie. Do tej eentry skoczył bramkarz ZSRR Jaszyn 
I kierownik Utaku węgierskiego Hidegkuti. Na wynik oczekują z lewej Baszaszkin I Netto oraz 

i prawej Wojnow i Puskas

Bezbramkowy mecz
w Poznaniu

POZNAŃ, 3.10 (tel. wl.). — 
Kolejarz Poznań — Budowlani 
Chorzów 0:0. Zawody prowadził 
wobec 8 tys. widzów Nowak 
(Kielce).

Kolejarz: Krzysztofiak, Sobko- 
wiak. Szafczyk. Deska, Słoma. 
Chudziak, Kajdasz, Anioła, Pie
trzak (Urbaniak), Gogolewski. 
Wojciechowski.

Budowlani: Bulik, Król, Wie
czorek. Janduda, Grzywocz II. 
Muskała, Skrzypiec (Januszek). 
Powała, Barański, Olszówka, 
Lizurek.

Poza pierwszymi dwudziesto
ma minutami, reszta spotkania 
była nudna. Kolejarz dał 
w pierwszym okresie ła
dny pokaz gry. Piłka szybko 
wędrowała od nogi do nogi, po
dania były celne i zawodnicy 
ostro strzelali. Na tym w zasa
dzie skończył się piękny pokaz. 
Budowlani coraz częściej zaczę
li dochodzić do głosu, a w Ko
lejarzu wszystko się rozkleiło. 
Niecelne podania, bezmyślne 
strzały na bramkę nie mogły za
dowolić widowni. Wyjątek sta
nowił Anioła. Dal on kilka 
próbek silnych strzałów, które 
jednak przeważnie szły ponad 
bramkę, a jedna z jego bomb 
poszła w poprzeczkę. Na prze
szkodzie uzyskania bramki sta
nęła kolejarzom również dobrze 
skonsolidowana defensywa gości 
z Wieczorkiem na czele. W 
najkrytyczniejszych momentach 
Wieczorek zdołał zawsze skute
cznie wkroczyć. Dzielnie sekun
dowali mu obaj obrońcy: Kroi 
i Janduda oraz pomocnicy: Mus
kała i Grzywocz. a zwłaszcza ten 
ostatni pieczołowicie zaopieko
wał się Amolą dopuszczając po- 
znańczyka rzadko do strzału.

Ol.

KRAKÓW, 3.10. (tel. wł.). Włók 
niarz Kraków — Stal Sosnow>ec 0:3 
(0:3). Bramki zdobyli Głowacki, Po
ćwa II, i Uznanski. Sędziował Sper 
ling z Łodzi. Widzów ok. 12 tys.

WŁÓKNIARZ: Rybicki (Stroniarz), 
Kćnopelski, Jodłowski, Piekulski, 
Leśniak, Bieniek, Czyz, Browarski, 
kucharski, Bożek, (Feluś), Gleicar.

STAL: Dziurowicz, Masłoń Mu- 
slał, Jochemczyk, Poćwa I, Polo 
czek, Głowacki, Majewski, Uznań 
ski Krężel, Poćwa IL

Wielki mecz zagrała sosnowiecka 
Stai w Krakowie radując serca licz 
nych swoich zwolenników, którzy 
pociągami, autobusami, i innym, 
środkami lokomocji przybyli wraz 
z nią na stadion Włókniarza.

Na odwrót znów, wielu zwolenni
ków Włókniarza, rozczarowanych 
grą swoich pupilów, opuszczało 
boisko już w czasie przerwy, kie
dy to wynik brzmiał 3:0 na ko
rzyść Stali.

Podnosząc doskonałą grę zwy 
cięzców, specjalnie w pierwszej 
połowie, nie mamy zamiaru u- 
mniejszać jej wartości stwierdza 
niem faktu, że we Włókniarzu za 
brakło tym razem dynamik' I że 
w jedenastce ludwmowskiej były 
niesłychanie słabe punkty, szcze 
gólcie ostro występujące na tle tau 
zwartego i wyrównanego kolekty 
wu, Jani stanowi drużyna z Sos
nowca. Tymi słabymi punktami by 
I’ przede wszystkim Bożen । Rybie 
k« słusznie wymienieni przez kie 
rownictwo w drugiej części me 
czu.

Oni to ponoszą główną odpowie
dzialność za klęskę, której w li 
połowie odwrócić już nie było mo 
żna Bożek umkaiący wszelkiej, nie 
tylko jak w meczu ze Stalą, bęzpar 
donowej walki plątał się gdzieś po: 
skrzydle i nie oddał na bramkę 
przeciwnika ani jednego strzału, 
choć miał do tego wiele okazji.

Rybicki dwoma nieobliczalnymi 
interwencjami spowodował żarnie 
szanie pod własną bramką, z któ
rych padły dwie pierwsze bramki.

a trzecią przepuścił ze strzału od
danego z około 40 m odległości. 
Y/prawdzie strzał był wyjątkowo 
celny. Jednak Rybicki- miał* dość 
czasu, aby skoczyć w róg bramk* 
i w obawie by śliska piłka nie 
wymknęła’ się mu z rąk zastoso
wać piąstkowanle.

Amatorzy piłki nożnej w dobrym 
wydaniu mieli za złe Stan, że po 
przerwie grała, ona z wybitną o- 
strożnością, raczej asekurując do
stęp do swojej bramki, niż ryzyku
jąc próby podwyższenia wyniku 
Nie wolno Jednak zapominać, że 
zdobyte już w pierwszym okresie 
trzy bramki przesądzały o losach 
spotkania otwierającego d^użyn;e 
sosnowieckie} drogę do c^oła ta 
bel' _ । ostrożność wydawa 
ła się być uzasadniona.

Lecz I w tym okresie, gdy prze
waga należała do gospodarzy. Stal 
była zawsze groźna. Różnica tkwi
ła tylko w poziomie. Gdy ton grze 
nadawała Stal, poziom był bardzo 
wysoki, czego nie można powie
dzieć o okresach, w których Włók
niarze panowali na boisku.

W wyrównanym zespole druży
ny sosnowieckiej ponad poziom po
zostałych wybili się —.w bramce 
Dziurowicz, w obronie Masłoń, o- 
raz Krężel. Celowo nie podkreśla
my Krężel „w napadzie**, gdyż 
łącznik Stali był dosłownie wszę
dzie I gdy zagrażało niehezoteczeń- 
stwo. znajdował się właśnie pod 
swofą bramką stanowiąc pod tym 
względem wzór dla wszsytkich łącz
ników naszych drużyn.

Już 2 minuta grv zadecydowała o zwycięstwie 
Ogniwa Tarnów

KRAKÓW 3.10 (tel . wl.) Ogmwo 
Tarnów — Górnik Zabrze 1:0 (1:0). 
Bramkę zdobył Barwiński. Sędzia, 
Sieradzki z Zielonej Góry. Widzów 
ok. 5 tys.

Ogniwo: Foryś. Marek. Kntfi««. 
Rvba Rmk Barwiński. Włodek 
Tarota. Lewandowski. Oprvch 
BauL
... Górnik:,... Karzmarczvk. Zimrner 
mam Frannsz D irnlnfk Klunczar 
Ynwara Solecki. Gawlik, Fofdk 
Kokot Czech

Losy tego meczu rozstrzygnęły 
się Już w 2 min gry Pomocnik 
Górnika Dominik afiliował Tarsie 
tuż przed linią pola karnagn i po
dyktowany za to przewinieni?

rzut wolny zamienił Barwiński o- 
strym półgórnym strzałem na 
bramkę, która — jak się potem o- 
kaza’n — była Jedyna zdobyta w 
tym meczu

Tarnowianie orali wlęcel z gry 
w nfpi wszej c»e«H zawodów nafó- 
'■niHQi nn przerwie doszli do głosu 
górnirv

Bn^lzo ^ dobra gra bramkarza 
tarnowskiego *— Forysla oraz zde
cydowane . Interwencje obronv ■ f 
pomocy zdołały zażegnać każde 
niebezpieczeństwo. Jakie powstało 
pod bramką Ogniwa Oprócz Fory
sla w zwycięskiej drużynie wyróż
nili się RąrwmskL Rolk I Oprvch, 
a u pokonanych — Nowara 1 Foj
clk.

Kolejarz warszawski znów przegrał

3 kandydatów do II ligi piłkarskiej
r NADCHODZĄCĄ niedziele — 
• 10 bm. 8 iiaylepszych rir.i | 
i lig wojewódzkich I mted/vwn 
ódzklch staje do ciężkich walk ( 
wans do II i*et 7. d-1 d»n>vn I 
-c od kwieinM do wi wsi I 
ty o punku !uw’r7««w<k'e w >ei 
redniet oniedzs cznlvwi « iere 
?ai klasie r^z^ry w k- ivlko
.dobyło prawo do dec\du:ąrej 
- o awans.
7 niektórych grupach II) Hel 
jec nierównego poziomu uczę 
ków, sprawa plerw-^zetro miej 

. została wyjaśniona |uż na dłu- 
przed zakończeniem rozerywek. 
: bvło w erupie III gdzie Spój* 
Warszawa Już w połowie sierp 
zdoewnila sobie bezHpelarvine 

odowniciwn. podobnie i Sta» 
ińsk nie miała w erupte B 
'ażuieBzeco konktiren»a W po 
:ahch 6 ciupach sprawą ’y’u 
.itKrza 111 lici ważvła mc pr« 

do ostatniej t »ridr mrcnweR 
aibardziei zacięta wnika o m v 

; ' toczrła <ie w lidze wmrhiw 
jj. gdzie dwie nabdlnleWze di u 
v SpAmta Lubań i Fnla Rac1 
•z. zriobvws7v w 18 gr«»'h po 28 
, mustałr rozegrać aż. dwa de- 
tujące o tytule mecze Piet wsz> 
cz t ozeeranr w czwartek (30 9) 
boisku we Wrocławiu nie nrz?» 
sl rozstrzygnięcia »11» d..nie>*o 
cz. rozegrany równie* we Wnw 
ziu w niedziele 3 hm przyniósł
3 dogrywkach zwycięstwo Spój 
Lubań 2 1

W 2 GRUPACH 
tgodnle z regulaminem mlśtrio 
.• III Ugi podzieleni zostali na 2

grupr rozgrywkowe po 4 drużyny, 
a przydział’ do poszczególnych 
grup rozlosowano nastepu)aro

Grupa I Stal Llpiny. Kolejarz 
Prokocim. Stal Gdańsk 1 Stal Ra* 
dom.

Grupa 11 Spójnia W-wa. Kole
jarz Leszno. Włókniarz Krosno ’ 
Spomia Lubań.

Drużyny mzegraja w grupach 
turniej * * srstemem punktowym, 
mecz 1 rewanż. Do II ligi awansują 
po 2 zespoły z każdej grupy.

WYRÓWNANA STAWKA 
FINALISTÓW

Które z uch 8 drużyn wezmą 
naitrudniej^za przeszkodę na dri : 
dze do U Ugi? Czy sa może wśród । 

I nich zdecydowani fawowrl? N1-* : 
; w ivm roku nie nu faworstOn । 
i Stawka finalistów w poszczegd > 
; nych grupach jest tak wyrównana i 
। ze me ma żadnych prawie podstaw । 

do oddania któremukolwiek z nicn j 
przewagi nad pozostałymi.

Przytelo sie u nas mniemanie 
że Alask 1 Kraków rako natsilntej 
sze okręgi reprezentują wyższy 
poziom cni pozostałych Zc<winle ż 
tym należałoby nrzedstau 
•vch okręgów dać pierwszeństwo 
przed reprezentantami ligi gda” 
♦-klej I lódzkiel Ale regulamin 
nrzewidnle że awans żdtl»wa”i 
nie najlepsze drużyny mncnteHze 

| go okręgu piłkarskiego, rxikn re 
1 zespoły które okażą sie napeosz** 

z finałowe! czwór ki. Tak wlec — 
nie negulac wcale wyższości prze 
clętnego poziomu Piłki nożnej ś1ą 
ska i Krakowa nad Łodzią lub

Gdańskiem — .musimy powiedzieć, 
że to Jeszcze nie znaczy |tż Stal 
Li pin v lub Kolejarz Prokocim zdo 
będą w finale wiecej nunktów ani 
żeli np. S’al z Gdańska 

podobnie nie ma mocniejszych 
w grupie 11. Reprezentant Wrocła 
wia może sie okazać szczęśliwsi 
od Kołełarza Leszno lub warszaw 
sldej Spójni. A Już absolutnie nie 
radzimy lekceważyć przedstawi 
cielą iizl rzeszowskiej — Włóknia 
rzy z Krosna.

Cl MYŚLĄ O POWROCIE

W ósemce finalistów znajdujemy 
obu zeszloi-ocznych U ligowców 
Kolejarza z Leszna i Spójnię W-wa

Kolejarz miał bardzo trudu । i 
przeprawę w mistrzostwach U?’ t 
poznańskie! Przez dłuższy czas d- ; 
oierw^zego miejsca pretendował’ j 
kilka drużyn w nsiatnieł fazie ro* 
gr^wek luż tvlko dwie: Stał Po 
znań i Kolejarz Leszno Obie dru 
żvny finiszowały równo I zdawało 
sie. że zajdzie konieczność roze
grania decydującego meczu, kiedy 
w osiamłej dosłownie chwili Stall 
oork»*ela sic ledna noga i Kolejarz 
wyszedł na czoło ’abel1 Jednym 
punktem różnicy. Kilku działaczy 
S’hJ1 usiłowało przv tviri wvwlndn 
wać swój klub na córę nJezbyl 
sportowymi metodami, ale sprawa 
zosMla wkrótce wyjaśniona.

KoJetarx Leszno myśli poważnie 
o powrocie do 11 ligi Ma silną fi 
zvcznie. bojową 1 twardą Jedena
stkę, doświadczoną w wielu spotka
niach z czołowymi drużynami. Naj
lepszym zawodnikiem Kolejarza

jest kilkakrotny . reprezentant Po 
znania, środkowy napastnik Smek 
lala, trenerem b. środkowy napa 
stnlk Kolejarza Poznań — Czap 
cz} k.

w tej samel grupie umieścił los 
I drugiego exllgowca — warszaw 
ską Spójnie. Górulac nad przeciw 
nilwmi z III ligi doświadczeniem i 
dobrym wyszkoleniem teehnlcz 
nym — przeszła Spójnia mzaryw 
ki — prawie bez bólu, tracąc u 
20 meczach zaledwie 6 punktów 
Kierownictwo druż>nv ma nawę’ 
ołnwr. czv mecze ze słabszymi 
przeciwnikami nie osłabiły bojowo 
ścl zespołu I z nlecierpHwnśHa 
oczekuje pierwszego spotkania eh 
mlnacyjnego. Szkoda tylko że los 
zetknie obu exligowchw l«t* na do 
czatku rozgrywek (10 bm >

Najlepszą Unia w Spójnt jest po 
moc z Tadeuszem Borowieckim na 
czele: dość dobrze gra atak I ob 
eona — slahszvm punktem |es« 
dość chimeryczny bramkar-z Dru 
żyńą opiekuje sJe trener Górski.

UWAGA NA 
WŁÓKNIARZA KROSNO

Mistrz IJgJ rzeszowskiej — Włók
niarz Krosno może splatać figla 1 
Kolejarzowi, I Spójni. Wiemy, że na 
gorącym boisku w Krośnie trudno 
bedzle wvcrać całej trójce konku 
rentńw Włókniarza a każdy punkt 
zdobyty na wv|eżdzle pozwoli mu 
zdystansować Ich w / ostatecznym 
obrachunku

Mówiąc o gorącym boisku, ma 
nu na myśli nie tylko nowv piek 
ny stadion w Krośnie, ale I krew 
kh publiczność, którą nieraz Juz 
swvml nieopanowanymi wvhrvka 
ml narobiła sporo przykrości 
swym pupilom NJe dużo nnwot 
brakowało, aby Włókniarz rozgry 
wał mecze finałowe o wejście do

H ligi poza Krosnem. Przypomina 
my wiec krośnianom. że sympa‘H 
j dopingu dla własnej drużyny n’e 
można wyrażać nienawiścią lub 
wręcz nlesnortowa Dostawą wobsó 
drużyny gości I sędziego.

Wierzymy, że nauczeni smutnym 
i doświadczeniem z ostatnich wy 
j podków na meczu Włókniarz — 
: Stal Rzeszów, sympatycy Włóknia 
rza przyjmować będą drużynę z 

i Leszna. Warszawy i Lubinia jak 
i należy, tzn. tak, jak sportowcy po
winni przyjmować sportowców.

Czwarty konkubent w te* grunl* 
Jest dużą niewiadomą Spójnia Lu
bań nie Jest szerzej znana entu 
zfa^tom piłkarstwa Znają Ja do 
brze tylko drużyny Hgl wrocław 
sklej nJe tylko z tego, że w Lubn 
nlu z reguły przegrywały, ale 
nrzede wszystkim z tego, że do 
Lubania bardzo daleki I trudny 
dojazd Sosnowiecka Stał, która w 
maju grała w Ltiłinnhi mecz n> 
"harnwv. muslała wyjechać z do 
mu Już w piątek wieczorem.

ROŚNIE KONKURENT OLA 
BUDOWLANYCH GDAŃSK

Trzv drntvnv 7.S S*nl spotkają 
*!ę w I grupie flnałowel. Najlenle] 
przygotowana jest chvba Stal 
Gdańsk. Rojowa, technicznie nieźle 
zaawansowana d« iiżvna pracowni 
ków stoczni gdańskiej ma w tym 
roku szanse na orl*hran1e hegemn 
nil Budowlanym 2 Wybrzeża

Czv uda sin lei szanse te zrnąlt 
»nwnć — zależy nri psychtrznecn 
nastawienia drużvnv I ...odrobiny 
«z.cześclH Przypominamy też, żc 
w roku iihleghm S'n!l Gdańsk le 
go szczęścia ząhrnkln Może w tvm 
roku powiedzie file tepiel. Trener 
Gierstel, który opiekuje sie druży
ną Jest wprawdzie trochę przesąd
ny, 1 wołałby pierwszy mecz grać,

Zdecydowane zwycięstwo 
Górnika Wałbrzych 

w derbach Dolnego śląska
WROCŁAW 3.10 (teł. wł.) Górnik 

Wałbrzych — Ogniwo Wrocław 4 0 
(2:0). Bramki zdobvU: Wieczorek 
— 3 oraz Syk — 1. Sędziował Pa 
szkowskl (W wa). Widzów 6.000.

Górnik: Woźniak. Faruga. Kozu- 
bek, Otrząsek, Stoły. Szteln, Wie 
czorek. Syk Połednik iPullkow 
ski I). Krawczyk. Pulikowskl 11.

Ogniwo; Jednoróg. Siech. Mu 
cha. Bubleń. Dragoń. Szpengłel 
Małek (Bieńkowski). Kurant. Ci
choń (Małek). Lasecki. Borek.

W derbach piłkarskich Dolnego 
Śląska drużyna wrocławska za 
grożona spadkiem, rzuciła na szalę 
spotkania cały swój zasób umiejęt
ności. ^alrafiła ona jednak na do 
skonale dysponowanego przeciwni 
ka. Zwycięstwo Górnika było w peł 
ni zasłużone Drużyna ta rozwiąza 
la mecz taktycznie bardzo dobrze 
pokazując płynna gię. szczególnie 
w II połowie Najlepszymi jej gra 
czarni byli bramkarz Wożniak. Ko 
zubek. Suily oraz strzelec 3 bra 
mek — Wieczorek. W Ogniwie wy 
różnić można Muchę. Kuranta i 
Laseekiego. (W. C.)

W Kielcach typowa walka 
o punkty

KIELCE 3.10 (tel. wł.) Gwardia 
Kielce -* Budowlani Opole 0:1 (0:1 i. 
Bramkę strzelił Klik* w 5 min. pier 
wszej połowy.

Spoi karne stało na słabym pozlo 
mie I było typową walką o punkty 
Gwardziści mieli wiece] z grv. lec/ 
diak leli zawodzi! strzalowo. Pn 
przerwie gwardziści przech»^dza d.» 
ofensj wy. jednak Budowlani utrzy 
mują dó końca wvnlk spotkania l 
wywożą z Kielc cenne 2 punkty.

BYTOM 3.10 (tel. wł.). Górnik 
Bvtom — Kolejarz Warszawa 2:1 
(2:0) Bramki strzelili dla Górnika: 
Frłedek i Krasówka. dla Knlelarza 
— Szularz Sędziował Szleder ze 
Szczecina. Widzów ok. 10.000.

Górnik całkowicie zasłużył na 
zwycięstwo Losy meczu rnzsirzvg 
nęły się w pierwszej pnłnw<e grv 
która s»ałą pod znakiem zdecvdo 
wanej nrzewag) gospodarzy Pn 
przerwie svtuaele na boisku radv 
kainfe sie zmieniła Lepsi knndv

cvlnfe piłkarze warszawscy grali 
coraz lep’?J ! mniej więcej na 20 
minut przed końcem meczu całko
wicie npannwalł boisko. nndaiąc 
inn grze RraJ< w ataku przytom
nego Strzelca uniemożliwił Im zdo
bycie większe! IJnścJ bramek. W 
drużynie warszawskiej wyróżnił 
sie zdobywca bramki Szularz

Górnik zagrał znów bez Sobka, 
który w‘dalszym ciągu leczy kon- 
hizle 1 według zapowiedzi wvjdzle 
na boisko dopiero 7 listopada.

Ostatnj boje III ligi
Spó nia Lubań 

mistrzem grupy wrocławskiej
GRUPA IV — GDAŃSKA

Kolejarz Bydgoszcz — Gwardia 
Gdańsk 1:0 (0:0)

Kolejarz Gdynia — 
wroclaw 3:2 (2:1)

TABELA

Unia Ino-

t. Stal Gdańsk 31:1
2 Kolejarz Gdańsk 19 17
3 Kolejarz Toruń 19 19
4. Gwardia Gdańsk 16 14
5 Gwardia Słupsk 13:17
6 Kolejarz Gdynia 1:1:21
7 Spójnia Sr.cz. 11:21
3. Kolejarz Bdg. 11:21 

'9. Unia Inowrocław 9:23
GRUPA VI — WROCŁAWSKA
WROCŁAW 3.10 (tel. wl.) W de 

crdującym meczu o mistrzostwo 
III ligi wrocławsko opolskiej Spól 
nta Lubań wygrała z Unią Raci 
bórz 2:1 (0:0. 1:1. 1:1) W sumie 
mecz trwał około 3 godz. I byt 
niesłychanie zacięty. Decydujący 
hramkę zdobył w trzeciej dogryw 
ce Dubiel, pierwszą bramkę za*

zdobył dla Spójni Wrotek. Jedvną 
bramkę dla Uńll uzyskał Michal
ski z rzutu wolnego. Widzów po
nad 5 tys.

Włókniarz Prudnik — Gwardia 
Opole 4:1 (1:0).

NOWI TRZECIOLIGOWCY

SZCZECIN 3.10 (tel. wł.) — Ty
tuł mistrza szczecińskiej A Klasy 
I awans do III ligi zdobvl Kole- 
larz Goleniów, który w decydują
cym spotkaniu pokonał AZS Szcze
cin 5:0 (3 0).

WARSZAWA 3.10. Tytuł mistrza 
wojewódziwa warszawskiego zdo
był Kolejarz Piaseczno.

KALISZ. 3.10 (łel. wl.) Do po
znańskiej Hgl międzywojewódzkiej 
zakwalifikowała się Stal Kalisz, 
która w decydującym spotkaniu 
pokonała Spójnię Luboń 2:0 (1:0).

wszędzie tylko... nie w Llplnach. 
ale w sukces swej drużyny wierzy, 
lak nigdy.

LIPINY LICZĄ NA AWANS
Jej najpoważniejszym 

powinna być Stal z Lipln. śląska 
publiczność’ piłkarska nie chce na 
wet myśleć o tym. te Llplnom (Jak 
powszechnie nazywaja Slab mogło 
bv się nie udać. Stal nowinna wy 
grać wszystkie mecze na swoim 
, podwórku”, tak jak Je wygra 
la ze swvml r\walami w fil Hdze. 
Czy ma dostateczne umiejętności. 
abv dokonać tel samel sztuki na 
wyjazdach — zobaczymy Już w 
druglel rundzie finałów 17 bm.

Trzecia Stal — radomska, nie 
ujawniła Jeszcze szerzej swych u 
miejętnośrL 1 Rozgrywki w lidze 
łódzkiej wvkazalv wprawdzie jej 
wyższość nad drużynami Łodzi 
ale zdafe sie. że nawet sami ra 
domlanle nte bardzo wierzą w dal 
sze sukcesy swych pupilów.

Austria-Jugosławia 
2:2 

Wiedeńczycy rozczarowani grą 
obydwu drużyn

WYCHOWANKOWIE BOBULI

Rn rdzo poważnym przeciwni
kłem dla Siali z Gdańska 1 Llpin 
będzie drużyna — Kolejarz 
z Prokocimia. Kolejarz awansował 
w lyni roku dn 111 ligi |... zdobvl 
jej mistrzostwo w bardzo silne, 
konkurencji. Wykazuje nrzez c«h 
sezon rńwnn fm me Obok kilku 
młodych, utalentowanych piłkarzy 
gra w drużynie mistrza 1lg| kra 
kow^te| 2 byłych reprezentantów 
BohuJa z Ogniwa Kraków 'którv 
lent równocześnie trenerem) oraz 

r-b dohrj’ skrzydłowy Logii W wa Cyganik. ’
kandyda- łów do II ligi. Którzv z tej dobo 

rowej ósemki zdołają wywalczyć 
awans — zobaczymy 14 llstop^a

WIEDElO 3.10. (tel. wl.). — 
Na Wiener Stadionie odbył się 
w niedzielę,- w obecności ponad 
60 tys. wjdzęw międzypaństwo
wy mecz piłki nożnej Austria — 
Jugosławia, który zakończył się 
wynikiem remisowym 2:2 - (1:2)

Spotkanie wywołało wielkie za
interesowanie również poza gra
nicami Austrii. M. in. na meczu 
byli obecni wiceprzewodniczący 
węgierskiego GKKF — Sebes ' i 
trener państwowy Gyula Mandi.

Drużyny wystąpiły w następu
jącym składzie:

Austria: Schmled; Hanappl. 
Kolmann, Warschandt. Ocwirk. 
Koller, Menasse, Waldhofer 
(Koerner I). Wagner, Zechmal- 
ster, Hammer (Schlaeger).

Jugosławia: Beara, Stanko- 
vic, Horvath, Zęnkoylć, ueobe- 
novic, Bosch ko v, Petakovic, Ve- 
sellnovlc * (Mitlc), Vukas, Bo
bek, Herceg.

Bramki strzelili: dla Austrii 
w trzeciej minucie Waldhofer 1 
w 49 minucie Hammer, dla Ju
gosławii — w 18 minucie Stan- 
kovic l w 32 minucie Bob.k.

Poziom gry nie zachwycił licz
nych widzów obecnych na tym 
meczu. Zwłaszcza słabo zagrała 
obrona obydwóch drużyn. W ze
spole austriackim poza dobrym 
bramkarzem Srhmśedem oraz 
Ocwirkiem. Kollerem i Wagne
rem nie można wyróżnić niko
go. W drużynie Jugosławii do* 
skonały był bramkarz Beara.

Obecni ,na meczu Sebes i Gyu
la Mandl oświadczyli po grze, 
że widzieli Austriaków już le
piej grających aniżeli tym ra
zem. Wyróżnili on)■ grę Kollęra, 
Ocwirka I Wagnera, stwierdza
jąc jednocz.eśnle. że obrona, Ju
gosłowian miała wyjątkowo zły 
dzień.

RIchardNem


